
Na Olimpiadę do los ftngeles
„Przegląd Sportowy” zaczyna cykl wielkich konkursów na rzecz Polskiego Komitetu Olimpijskiego 

Ofl^adujmg zwijcięzców I-miu meczów imowgch i dn. 4-śo, 6-go i Ho czerwca 
Za 1 złoty każdy czytelnik nadsyła 3 tabelki różnie typowanych wyników

i każdy ma możność zdobycia nagrody w wysokości 500 zł.
z propozycją ogłoszenia cyklu Kon 
kursów na odgadnięcie wyników 
imprez sportowych, na podobień­
stwo ogłaszanych w Belgji, Hol-an- 
dji, Anglji i w Niemczech.

Pismo nasze przejmuje inicjaty­
wę zasłużonej instytucji z tern wię­
kszą gotowością, że nikomu prze-

-700 dolarów kosztować będzie 
ipodróż jednego zawodnika z Pol­
ski do Los Angeles na Olimpiadę, 
jak o tem pisaliśmy w poprzednim 
numerze, na podstawie obliczeń 
Polskiego Komitetu Olimpijskiego.

Przewidywano tam, na zasadzie 
teoretycznych danych, dostępnych 
dzisiaj, że do zaszczytu reprezento 
wania barw Polski na Olimpiadzie i 
pretendować bedzie mogło , 40—50 
zawodników.

Kosżt wysyłki takiej drużyny wy 
nosiłby tedy 28.000—35.000 dola­
rów. W przeliczeniu na naszą walu 
tę otrzymamy sumę

250.000 — 320.000 złotych.
Skąd wziąć tak olbrzymie fundu 

sze? 
mę?

W 
kach 
ty Europy, trudno liczyć na taką 
pomoc państwa, która zdjęłaby z 
bark społeczeństwa znaczną część 
ciężaru.

Fundusze muszą zdobyć ci, któ­
rym na tych funduszach zależy. Na 
GÓrnpjadę- swrtową muszą złożyć 
się 

Jaik zdobyć tak znaczna su-

dzisiejszych trudnych warun- 
ekonomicżnych Polski i resz-

nałóg
wyników, stawiania

sportowcy.
Pol. Komitet Olimp, w słusznej i 

zrozumiałej trosce o możliwość na­
leżytego obesłania Olimpiady zwró 
cił sp do „Przeglądu Sportowego“

uczestników piłkar-

JANOWSKA JADWIGA 
lek-koatletka K. S. Kruschender uzysku* 

je stale około 145 cm. wwy-ż.

WIELKIE DERBY KRAKOWA.
Zieliński (Cr) atakuje Koźmina (W) na meczu zakończonym Wysokiem zwy- I 

cięs-twem Wisły nad Cracovia 4: L ‘

POLONIA — CZARNI 5:0.
Ogrodziński naciera na Kasprzaka w chwili, gdy ten ma chwycić piłkę 

Z tyłu widać Suchockiego.
QR(® R^Q P0D BRAMKA CRACOVII

na ostatnim me-czu z Wisła 1:4 Ótfinowsiki wybija piłkę ponad głowami 
oartnerów i -rywali,

cięż bardziej na sercu leżeć nie mo 
źe powodzenie akcji olimpijskiej, 
niż najstarszemu i cieszącemu się 
największemi względami czytelni­
ków

polskiemu pismu sportowemu.
Podejmujemy ten projekt w chwi 

li dla nas szczególnej.

Turniej tennisowy w Brnie o mi­
strzostwo Moraw przyniósł szereg 
niespodziewanych wyników, Mace- 
-nauer pokonał w finale Sibę 6:4, 6:4, 
który poprzednio wyeliminował Ma­
łecka 6:3, 6:3, Ki<nzl wygrał z Matej­
ką 6:4, 6:3, przegrał jednak z Mace- 
nauerem w trzech setach. W mistrzo­
stwie Moraw Kinzl pokonał Sibę 6:4, 
6:2, przegrał -jednak z Matejką 2:6, 
4:6. Mistrz Austrii zkolei pokonał Ma- 
cemauera 6:2, 4:6, 6:4. W grze pod-

Dziesięć lat temu, dnia 21-go 
maja 1921 r„ ukazał się pierwszy 
numer „Przeglądu Sportowego“. 
Dziś, w dniu i roku naszego jubi­

leuszu
zaczynamy wielką zbiórkę fundu­
szu Olimpijskiego i spodziewamy 
się, że szerokie koła czytelników

nie odmówią naszym staraniom po 
parcia.

Zamiast zwykłych w takich oka­
zjach rozpamiętywań, wspomnień 
i nawrotów w daleką, minioną prze 
szłość, zwracamy się ku przyszło- 
ści

nie słowem, lecz czynem.

wójnej Macenauer, Malecek przegrali 
z Rohrerem, Matejką.

Jak widzimy, z gości na mistrzo­
stwach Warszawy najwyższą klasą 
będzie młody Siba, Ma-lecek bowiem 
jesze?» nie odzyskał swej formy.

Balasz, Zichy goście Warszawy na 
jej mistrzostwach teraiisowych doszli 
do finału mistrzostw Węgier, gdzie^ 
przegrali z Kehrlingiem Gabrovitseir.' 
w stosunku 0:6. 2:6, 2:6.

Zbiórka nasza nie ma formy ape- 
lów i wezwań, które tak często- po­
zostają bez echa. Chcemy połączyć 

miłe z pożytecznem.
Otwieramy cykl konkursów, któ 

re będą przyjemnością dla czytelni 
ków, a P. K. Ol. dać mogą sumy 
większe, niż zebrane drogą kolek­
ty.

Konkursy nasze polegać będą na 
odgadywaniu wyników, 

a obejmą wszystkie dziedziny spor­
tów.

• Zaczynamy od imprez najpopular 
niejszych — od meczów ligowych.

Drażniąca zagadka tych walk, 
pełna najbardziej nieprzewidzia­
nych rozwiązań wytworzyła już 
dawno śród 
stwa 

odgadywania
na faworytów i dociekania rezulta 
t-ów na papierze, zanim padną one 
na boiskach.

Miłą tę zabawę ,znaną dobrze w 
klubach, biurach, szkołach i uniwer 
sytetach — wszędzie, gdzie zbiera 
się choćby paru bywalców meczo­
wych — chcemy przenieść z czte­
rech ścian jej prywatnego niejako 
charakteru, na szerokie pole 

rozrywki powszechnej!
Szczęśliwcy nagradzani będą na 

grodami, które oby przypadły — 
wyraźmy to życzenie już dzisiaj — 
wszystkim.

HUGHES (ANGLIA) 
zdobył mistrzostwo tennisowe Włoch, 
bijąc w finale Cocheta w trzech gład­

kich setach 6:4. 6:3, 6:2.

SELINGER (CRACOVIA)
byty gracz Makabi, objął pozycję śr. 

pomocnika bi a 1 ccz e-r w o n y cli.

ULRICH (DAN.IA)
pierwszy tebnisistą swego kraju, prze­
grał w Kopenhadze z '■ Ttoczyńśkim pc 

zaciętej walce.
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Spieszmy z pomocą Olimpijczykom!

Każdy nasz czytelnik może zdobyć 500 zł.
Szczegóły wielkiego konkursu na odgadnięcie 7-miu meczów ligowych w dn. 4, 6 i 7 czerwca

Pierwszy z serji konkursów 
„Przeglądu Sportowego“ rozpisa­
ny z dniem dzisiejszym dotyczy 
meczów ligowych zapowiedzia­
nych na 4-go, 6-go i 7-go czerwca.

Kalendarz rozgrywek przewidu­
je w tych dniach

następujące spotkania:
Legia — \Visła, Garbarnia — Po­
lonia, Lechja — Ł. K. S„ Warsza­
wianka — Legja, Polonia — Po­
goń, Cracovia — Warta i Czarni — 
Ł. K. S.

Konkurs polega na tern, by od­
gadnąć wyniki tych meczów. Do­
mniemane wyniki należy wypisać 
na obu załączonych obok tabelach. 
Jedną z nich po wypełnieniu nale­
ży’wyciąć i wysłać wraz ze staw­
ką, w wysokości 1 zł. do „Przeglą­
du Sportowego“, Warszawa, Mar­
szałkowska 3. Stawka powinna być 
wysłana w formie znaczków pocz­
towych w kopercie, która u góry 
powinna być opatrzona napisem: 
Konkurs olimpijski.

Druga tabelka musi być wypeł­
niona w identyczny sposób, co 
pierwsza i
zachowana przez wysyłającego.

W wypadku gdy po rozegraniu sie­
dmiu wymienionych meczów i ogło 
szeiiiu ich rzeczywistych wyni- 
ków okaże się, że wyniki typowa­
ne na tabelce odpowiadają rezulta­
tom. uzyskanym na boisku, właści­
ciel-, przechowanej u siebie tabeli, 
sygnalizuje ten fakt „Przeglądowi 
Sportowemu“:

piszę na kartce pocztowej, 
śe odgadł wszystkie wyniki, lub że 
odgadł sześć wyników z pośród 
siedmiu możliwych.

W pierwszym wypadku jest zdo­
bywcą I-ej nagrody, w drugim wy­
padku — Il-giej.

Teraz zastanówmy się chwilę 
jak. wypełniać tabelę. Czytelnik 
ma ją tuż obok. Grające drużyny o- 
patrzone sa

cyfra 1 i 2.
Cyfrą 1 opatrzone są drużyny gra­
jące. na własnem boisku — t. zn. 
gospodarze. Cyfra 2 opatrzone są 
drużyny grające w charakterze go­
ści..

Ńą prawo od spisu drużyn wal­
czących widzimy trzy pola, opa­
trzone znakami a, b, c., Każde z 
fvch pój, liczone od góry do dołu 

jedną listę typowanych wyników.
Jak oznaczyć kogo typuje się na 

Zwycięzcę? oto kolejne pytanie, 
które mogą nam zadać czytelnicy.

Zwycięzcę oznacza się w ten spo 
sóhf w poląch a, b, c wpisuje się 
cyfrę, która jest drukowana obok 
nazwy klubu typowanego na zwy­
cięzcę.

Jeśli ktoś uważa, że wygra Aru- 
źyna gospodarzy, wpisuje cyfrę 1, 
jeśli zaś przewiduje, że zwycięży 
zespół gości — piszę cyfrę 2.

Zobaczmy to na przykładzie.
Weźmy, dajmy na to, mecz pierw­
szy w tabeli: Legja — Wisła. Le­
gja jako drużyna gospodarzy opa­
trzona jest cyfrą 1, Wisła przyjeż­
dża z Krakowa do Warszawy jako 
gość i opatrzona jest cyfrą 2,

Sympatyk Legji — przypuśćmy

— wierzy w Martynę, ufa Cebula- 
kowi, pewny jest strzału Nawrota, 
słowem spodziewa się wygranej

Legji. W takim wypadku piszę pod 
literą a.

w wolnem polu cyfrę 1.

Przeciwnie, czytelnik sympaty- zwycięstwo krakowian w Warsza- 
zujący z Wisłą, czy też pewny jej wie, ' 
wyższości nad Legją i liczący na piszę cyfrę 2

Regulamin konkursów „Przeglądu sportowego*
rozgrywanych na fundusz olimpijski Polskiego Komitetu Ol.

1. Na propozycję Polskiego Komi­
tetu Olimpijskiego „Przegląd Sporto­
wy“ ogłasza cykl konkursów sporto­
wych z nagrodami pieniężnemi.

2. Czysty dochód z konkursów 
przeznaczony jest na fundusz olimpij­
ski Polskiego Komitetu Olimpijskiego.

3. W konkursie może brać udział 
każdy czytelnik „Przeglądu Sportowe­
go“. Warunkiem uczestniczenia w kor. 
kursie jest: a) wypełnienie kuponu, wy 
ciętego z „Przeglądu Sportowego"; 
b) nadesłanie wypełnionego kuponu 
wraz ze znaczkami pocztowemi war­
tości 1 zł. w kopercie zaadresowanej: 
„Przegląd Sportowy“, Warszawa, 
Marszałkowska 3/5/7 i opatrzonej u gó 
ry naipisem: Konkurs Olimpijski.

4. Dokładną kopję wypełnionego i 
wysłanego kuponu, zawartą w „Prze 
glądzie Sportowym“, pozostawia czy­
telnik sobie, celem skontrolowania po 
ogłoszeniu wyników, czy nie zdobył 
nagrody.

5. Każdy czytelnik ma prawo prze­
słać dowolną ilość kuponów, z tym 
warunkiem jednak, że wszystkie będą 
opłacone.

6. Kupony i opłaty muszą wpłynąć 
do administracji przed terminem z gó­
ry określonym. Wszelkie kupony na­
desłane po terminie będą unieważnio­
ne, przyczepi miarodajną będzie data 
stempla pocztowego.

7. Kupony muszą być wypełniane 
czytelnie, gdyż jakiekolwiek przerób­
ki, wycierania i przekreślania cyfr po­
wodują unieważnienie całego kuponu.

8. ■ Nagrodę 500 złotych zdobywa u- 
czestnik, który przepowie trafnie 
wszystkie wyniki. W wypadku gdy­
by odpowiedzi trafnych było więcej, 
niż jedna — nagroda zostaje podzielo­
na w równych częściach,, między wy­
grywających.

9. W wypadku, gdyby nie było 
■trafnych odpowiedzi, co do wszyst­
kich wyników, nagroda zostanie roz­
dzielona międizy uczestników, którzy 
omylili się w odgadnięciu tylko jedne­
go wyniku.

10. Jeżeli zajdzie wypadek, że nie 
będzie żadnej takiej odpowiedzi, gdzie-1

by tylko jeden wynik nie był trafny— I wy, z których jedna dodana zostanie 
nagroda zostanie podzielona na poło-1 do nagrody następnego konkursu, a

List Komitetu Olimpijśkiego do „Przeglądu Sportowego“

ZWIĄZEK POLSKICH ZWIĄZKÓW SPORTOWYCH
tUNION DES FEDttATtONS SfOltTIVES DF. rOLOCNCl

POLSKI KOMITET OLIMPIJSKI
'COMirt OLYMMDUE rOLONAIS)

Ul. WIEJSKA 19 WARSZAWA TELEFON 61 MO

AA... POŁO/ / */ *
KONTO P K O N. » /«•■»
r.ODl UAZCOOa-F /*- 2

DO ZWIĄZKU 
dolskich związków 
8POHTOWYCH NALIŻA 
• tMrakttrtt Citoakft*
Pol. Zw. Tow. Glfnn. „SOKÓŁ”

Warszaw*, ui. Szopena 3 
Związek Strzelecki 

Warszawa, ul. Myśliwiecka 3/5» 
Polski Związek Piłki Nożnej

Warszawa, ul. Wiejska 3. 
Pobkl Związek Lekko-Atletyczny

Warszawa, ul. Wiajsua 11.
Polski Związek 

Towarzystw Wioślarskich 
Warszawa, ul. Foksal 19.

Polski Związek Narciarski 
Warszawa ul. Zórawia 23 m. 5.

Polski Związek 
Towarzystw Kolarskich 

Warszawa. Obozna 3 —Oynasy. 
Pobkl Związek Lawn-Tentłbowy 
Warszawa, ul. Widok 3 m. 19.

Polski Związek Łyżwiarski 
Warszawa, ul. Szopena 3.

Polski Związek Pływacki 
yarszawa, ul. Nowogrodzka 27.

Polski Związek Szermierczy 
Warszawa, ul. Wiejska 11. 
Polski Związek Bokserski 

Poznań. uL Piekary 16/17 m. 30. 
Pobkl Zwtązzk Gier Sportowyd> 

Warszawa.
Al. Ujazdowskie 22 (Y M C A).

Polaki Związek żeglarski 
Warszawa, 

ul. Czerniakowska 195 m. 11 
Polski Zw. Hockeya na Lodzie 
Werszewe, ui. Nowogrodzko 27 

Polski Związek Atletyany 
Katowice, Skrytkę pocztowa 5S3. 
Polski Związek Motocyklowy

Warszawa, ul. Bagatela 3 
Polski Zw, Notktya M Trawie 

Poznań, Bómi wiioa 28 
Polzltl Związek JoMzIecs;
Wiraiawa, Al. Szucha 21

21 kd’etniaWARSZA WA. dn.
L 49i/3i.x.ei-
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w miej sou.

Polski Komitet Olimpijski, pragnąc powiększyć fundusze 
fta wysyłkę ekspedycji na X-t$ Olimpjadę, zwraca się do JWPa- 
nów z propozycja urządzenia na wzór zagranicy na łamach 
"PRZEGLĄDU SPORTOWEGO” stałyoh konkursów 
na odgad-nięcle wyników, majęcych się odbyć ważniejszych zawo- 
ĆLów sportowych w Polsce.

Za trafne, lub zbliżone do odgadnięcia wyniki, byłyby 
przyznawane nagrody pieniężne.

Udział w konkursach braliby czytelnicy "PRZEGLĄDU SPORTO­
WEGO” beż ograniczeń /jedna osoba nawet parokrotnie/, którzy 
opłacę stawkę w wysokości Zł 1.- za jeden udział, oraz prze- 
ślę kupon konkursowy "PRZEGLĄDU SFORTO'.72GOW .

Komitet Olimpijski zobowiązuję się uzyskać u odnośnych 
władz państwowych zezwolenie na powyższy imprezę, która od­
bywałaby się pod egidę Komitetu.

Czysty zysk z Imprezy przechodziłby na Fundusz OlimplJ»- 
skl. Komitet deleguje do administracji konkursu swego przed­
stawiciela.

W nadziel przyjęcia naszej propozycji, oozekujemy łaska­
wej odpowiedzi••

2e sportowem pozdrowienie»

druga — przekazana będzie na fundusz 
Olimpijski.

11) Nieodbycie jednego meczu., zali­
czonego do konkursu, nie wpływa na 
przyznawanie nagród, natomiast dwa 
mecze nierozegrane (np. skutkiem złe­
go stanu pogody i t. p.) powodują u- 
nieważnienie konkursu, przyczem 
stawki są ważne na następny konkurs.

Ii2. Miarodajnemi będą wyniki u- 
zyskane na boisku, bez względu na to,, 
jak następnie zostaną zweryfikowane 
przez P. Z. P. N. Mecze przerwane 
lub niedokończone będą traktowane 
jako nieodbyte (patrz punkt 11).

13. W razie stwierdzenia wygranej 
(do czego służy kopja kuponu) uczest­
nik zawiadamia o tern administrację 
konkursu kartą pocztowa, nie później 
jednak, niż w tydzień po ogłoszeniu 
wyników przez „Przegląd Sporto­
wy“. Niezawiadomienie administracji 
o wygranej — powoduje utratę praw 
do nagrody.

14) Wszelkie zapytania i reklama- 
oje, dotyczące konkursu należy skie­
rowywać do administracji konkursu, 
nie później jednak jak w dziesięć dni 
po ogłoszeniu wyników danego kon­
kursu.

15. Administracja konkursu nie 
bie.rze na siebie odpowiedzialności za 
niedopatrzenia i błędy urzędów poczto 
wy cli — tak w wypadkach spóźnione­
go, doręczania odpowiedzi, jak i ewen 
tualnego ich zaginięcia.

16. Nad całością prac administracji 
czuwa kapituła konkursów w osobach 
płk. Kazimierza Glabisza. prezesa Pol­
skiego Komitetu Olimpijskiego, radcy 
Walentego Forysia, honorowego se­
kretarza Polskiego Komitetu Olimpij­
skiego i red. Wacława Sikorskiego.

17. Zamknięcie każdego konkursu 
dokonane będzie w obecności przedśta 
wiciela Polskiego Komitetu Olimpij­
skiego.

18. Administracja konkursu za­
strzega sobie prawo zmiany poszcze­
gólnych punktów regulaminu, o czem 
jednak każdorazowo uczestnicy zo­
staną powiadomieni.

•:
Plącę Warsz. Lawn Tennie Klubu ??-Park Sobieskiego .....

Mistrzostwa tenmsowe Warszawy 20—25 ntaia
Z udziałem pierwszorzędnych graczy zagranicznych Małecka, Siby (Czechosł.), Balasza i hr. Zichyego (Węgry)

Gry odbywają się od godz. 9.ej do 13-ej i od 15-ej do zmroku
CENY MIEJSC: czwartek i piątek ulgowy 1 zł. normalny 2 zł. sobota, niedziela, poniedziałek: ulgowy 3 zł. normalny 5 zt.

• • r ------------ " " . . ------------------------------- ••

Zielone Święta na boiskach całego krain

Jak Nagengast ustanowił nowy re- 
kęrd polski? — Jak już donosiliśmy 
ną szosie asfaltowej pod Wilanowem 
odbyły się w niedzielę próby pobicia 
rekordu Polski (samochodowych i mo­
tocyklowych). Pełny triumf odniósł 
motocyklista poznański Nagengast na 
„R.udge-Withworth“ (500 cm), bijąc nie 
dawny rekord Schweitzera (Warsza­
wa) na „B.M. W.“ (750 cm). W pierw­
szej próbie osiągnął Nagengast 146 km, 
leć/z ipowodu defektu świecy nie mógł 
wystartować w przepisowym czasie 
(w ciągu % godz.) do próby w odwrot 
nym kierunku. Wobec tego rnusiał jesz 
cze dwukrotnie przejechać trasę, uzy­
skując kolejno 158 klg i 144 kmg. No­
wy' rekord1 na dystansie kilometra z 
rozbiegiem wynosi zatem: 150 km. 950 
m.-na godzinę.

Do wysiania

Imię i nazwisko .....................................

Mecze ligowe 
rozgrywane 

dnia 4, 6 i 7 
czerwca

Kto wygra ł
Trzy listy typowa­

nych wyników
a b c

1. Legja —
2. Wista

1. Garbarnia — 
tf; 2 Po onia

UŁech a —
< 2. Ł. K. S.

1. Warszaw. —
2 Legia

1., Polon a —
2. Pogoń

1. cracovia —
2. Warta

l.'Uża<ni —
2. Ł. K. S:

Zielone Święta w Krakowie stoją zu 
pełnie pod znakiem futbolu. Jubileusze 
Wisły i Garbarni, około których ze- 
środkowalo się ogólne zainteresowanie 
obfitować będą specjalnie w zawody 
piłkarskie, a siedem spotkań w ciągu 
dwu dni zatrudni dwie drużyny zagra­
niczne (Vasas z Budapesztu i Slavię z 
Morawskiej Ostrawy), pięć polskich 
drużyn ligowych (Cracovia, Wisła, Gar 
barnia, Pogoń, Czarni) oraz IFC. z Ka­
towic i Makkabi Kraków.

Jubileusz Wisły zainaugurują w so­
botę ogólno polskie zawody lekkoatle­
tyczne panów, których finał odbędzie 
się w niedzielę przed południem. Po u- 
kończeniu meetingu lekkoatletycznego, 
turniej siatkówki i koszykówki z udzia 
lem najlepszych drużyn Krakowa: Cra 
covii, Sókola, YMCA. oraz gospotda- 
rzy.

Popołudnie zajmie zawody w szczy- 
piórniaka między Wawelem i Wisłą 
oraz mecz ligowy Czarni — Wisła.

Poniedziałkowe uroczystości roznocz 
nie nabożeństwo w kościele 00. Ka­
pucynów. Rozgrywka Ofd-boy'ów Wi­
sły z drużyną Ib. zapełni czas przed 
południem. O godzinie 3-ej zawody to 
warzyskie Czarnych z Polonią, o 3.30 
clou jubileuszu zawody Oracovii z Wi­
słą. W przerwie między obu spotkania 
mi defilada zawodników, składanie gra 
tulacji. oraz wręczanie upominków gra 
czom (Reyman 400 mecz w barwach 
czerwonych, Koźmin, Makowski 100 
zawody w pierwszej drużynie).

Zmniejszony z powodu śmierci pro­
tektora klubu ś. p. bar. Jana Gotza-O- 
kocimskiego, jubileusz KS. Garbarnia 
ogranicza się tylko do zawodów spor­
towych na boisku. Po południu o godz.
13.15 mecz piłkarski Vasas — Makkabi 
poczem Garbarnia zmierzy się z Mo­
rawską Slavią. W poniedziałek o godz.
3.15 rozgrywka Slavii Morawskiej z 
IFC. Katowice, zaś o 5-ej zawody Va- 
sas — Garbarnia zakończą uroczysto­
ści jubileuszowe.

Oprócz tych imprez korzysta RKS. 
Legja z wolnych od mistrzostw dni 
świątecznych i organizuje turniej pił­
karski klubów krakowskich na swo- 
jem boisku.

Świąteczny program sportowy Lwo­
wa przedstawia się bardzo bogato. Nie 
dzielne spotkanie Cracovia — Pogoń 
stanowi dla Lwowa wciąż jeszcze pier 
wszorzędną atrakcję. Czarni wyjeżdża 
ją do Krakowa, gdzie zmierzą sie z Wi 
slą i zaczekają na Pogoń, by rozegrać 
w poniedziałek pod Wawelem z odwie 
cznym swym rowalem spotkanie w ra 
mach jubileuszu Wisły.

Hasmonea gości w poniedziałek 
Makkabi krakowską.

Na odcinku mistrzostw klasy A prze 
widziane są w niedzielę spotkania Dru­
gi Sokół — Ręsovia, Pogoń I B — Świ­
teź, a w Stanisławowie Rewera — U- 
kraina. W poniedziałek grają we Lwo­
wie: Czarni I B — Lechja I B — Po­
lonia i Drugi Sokół — Pogoń'I B.

Lekkoatletów czeka ciężka praca 
Będzie nią doroczny egzamin mistrzów 
ski klasy B i C.

Sekcja kolarska Hąsmonei organizu­
je w poniedziałek doroczny wyścig o 
tytuł najlepszego kolarza żydowskiego 
w Polsce. Odbędzie sie on na dystan­
sie Lwów — Jaworów — Lwów 100 
km.

Małopolski Klub Motocyklowy wystę 
puje z dorocznym raidem Lwów — Ja 
remcze — Lwów, również oddział Pol­
skiego Touring - Klubu kieruje kroki 
swe do uroczego letniska wschodnich 
Karpat urządzając konkurs jazdy.

Zielone Święta w Poznaniu nie będą

miały nadzwyczajnie urozmaiconego 
programu. Warta dorocznym zwycza­
jem sprowadza drużynę zagraniczną. 
Tym razem ze względu na wielkie ry­
zyko finansowe, przeciwnikiem będzie 
drużyna niemiecka z pobliskiego Wro­
cławia, znany już w Poznaniu Bresla­
uer Sport-Club 08, mistrz, południowo- 
wschodnich Niemiec. Pewnym jest wy 
stęp Staiińskiego w poniedziałek, 
przez co zawody nabiorą atrakcji.

A-klasa kontynuuje rozpoczętą w ub. 
niedzielę drugą serję rozgrywek.

Turniej hokejowy o mistrzostwo Po­
znania wejdzie w fazę rozstrzygającą.

Na kontach AZS-u odbędzie się w 
dniach 23 — 25 b. m. turniej otwarcia, 
w którym wezmą udział wszystkie 
kluby, zrzeszone w poznańskim okrę­
gowym Związku.

Pozatem z okazji wiosennego Świę­
ta sprawności wychowania fizycznego 
odbywać się będą na stadionie miej- 
sikm i Ośrodka zawody lekkoatletycz­
ne strzeleckie oraz gry sportowe.

Zespół ligowy ŁKS-u udaje się na 
Śląsk do Ruchu. W składzie drużyny 
łódzkiej zajdą zapewne zmiany, prze- 
dewszystkiem na stanowisku kierowni' 
ka napadu, a jeżeli Trzmiela nie bę­
dzie mógł jechać to również- i na po­
zycji środkowego pomocnika. W o- 
bronie ma już w niedzielę grać Kara- 
siak, którego partnerem będzie Ga­
łecki.

Przykładowy kupon
Celem ułatwienia czytelnikom orjen 

tacji w tym, nieco trudniejszym od 
poprzednich, konkursie, zamieszczamy 
obok tabelkę przykładową, biorąc do 
niej wyniki meczów granych w dniach 
14 i 17 maja.

Adret........—
..■.........j

W próbię szybkości motocykli, bio- 
rących udział w raidzie dookoła Polski 
najlepszy wynik uzyskał Węgrzećki 
(Warszawa) na „Harley-Davidson“ z 
przyczepką (108 kmig.). W ..pojedyn­
kach“ i w kateg. 500 cm inajleoszy czas 
osiągną! Kościański (Poznań) na „Rud 
ge^Withworth“ (104 kmg). Należy za­
znaczyć, źe próby .te odbywały się tył 
ko jednym kierunku.

Mecze 
rozegrane w dniach

14 i 17 maja

Trzy listy typowa­
nych wyników

a b c
1 Czarni — “

2. WartA 2 0 1
1, Ł K. S. —

2. Pogoń 1 1 1
1, Polonia —

2 Czarni 1 4 1
1. Cracovia —•

2. Wisła 0 1 2

1. ŁKS. —
2. Warszaw. 2 1 2

1. Lechja —
.2. Warta 2 2 2

LjJRuch —
2. t ogoń 1 2 0

Wypełniający tę tabelkę p. X uwa­
żał za pewne wygrane ŁKS z Pogonią, 
Polonji z Czarnymi i Warty z Lechją, 
to też we wszystkich trzech kratkach 
odpowiadających danym meczom wy­
pisał wyndiki jednakowe.

Inne mecze nasuwały mu wątpliwo­
ści — to też w kratkach odpowiadają­
cym spotkaniom: Czarni — Warta. 
Graoovia — Wisła, Ruch — Pogoń 
widzimy po trzy różne znaki, przewi­
dujące możliwość wygrania, zarówno 
przez gospodarzy, jak i gości, a także 
wyniku nierozstrzygniętego.

Co do meczu ŁKS — Warszawian­
ka, wypełniający tabelkę miał prze­
czucie, że raczej wygra 4W;ąrezawiąn- 
kaf to też stawiał na rtią dwukrotnie, 
a tylko raz — na ŁKS.

Dzięki wynikom wypisanym na li-| 
ście oznaczonej literą C — uczestni­
kowi temu przysługiwałoby prawo do' 
nagrody, gdyż pamiętamy wszyscy, 
że wyniki typowane zgadzały się naj­
zupełniej z wynikami osiągniętemi na 
boisku.

O mistrzostwo łódzkiej klasy A 
grają w niedzielę Turyści z Widze­
wem, WKS z pabianicką Burzą, a w 
Kaliszu KKS z Biegiem. W poniedzia 
lek Orkan gra z ŁTSG, a w Pabiani­
cach PTC z ŁKS Ib. Interesująco za­
powiada się poniedziałkowy mecz Ha- 
koahu z ligową drużyną Warszawian­
ki, z którego dochód przeznaczony 
jest na Dom Sierot po rezerwistach.

Ogólnopolski drużynowy bieg na- 
przetaj dla pań na dystansie 1000 mtr. 
organizuje w Łodzi Hakoah. W ponie 
działek odbędzie się doroczny bieg 
sztafetowy na trasie Pąbjanice — 
Rzgów — Łódź.

Na Zielone Święta w niedzielę, od­
będzie się na Śląsku mecz ligowy 
pomiędzy Ruchem (Wielkie Hajduki) 
i Ł. K. S-em.

Również w niedzielę odbędą się na­
stępujące spotkania śląskiej ligi okrę­
gowej: I.F.C. — K. S. Śląsk Święto­
chłowice, Amatorski K. S. — K. S. Sie­
mianowice, Policyjny K. S. — K. S. 
Naprzód Lipi-ny, K. S. Chorzów — Ko­
lejowe P. W. i K. S. Orzeł — K. S. 
Sturm Bielsko. Poniedziałek jest wol­
ny od rozgrywek i zarezerwowany 
dla spotkań towarzyskich.

Turniej o tennlsowe mistrzostwa 
Śląska organizuje w dniach od 28-go 
do 31-go maja Pogoń. Turniej odbę­
dzie się na 8-miu doskonałych kortach 
Pogoni przy Parku Kościuszki.

Jak w ubiegłym roku, tak i obecnie 
komitet turniejowi nawiązał kontakt z 
zagranicznymi związkami tennisowy- 
mi i odniósł pełen sukces, gdyż otrzy­
mał liczne zgłoszenia z Czechosłowa­
cji, Węgier i Austrji. Ze znanych gra­
czy zgłosili swój udział: Kinzel, Eiffer- 
manin, Haberl, Zichy, Balas, Vodicka, 
Siba i Malecek. Oprócz tego spodzie­
wany jest udział szeregu graczy nie­
mieckich, z którymi prowadzi się per­
traktacje.

Z polskich graczy zgłosili swój u- 
dział między innymi: Warmiński, dr. 
Foerster, Liebling, Wittmann, Andrze­
jewski oraz panie Dubieńska, Volkme- 
równa i Pająkówna, nadzieja Śląska.

Ostrów. Na Zielone Światki gościć 
będzie w Ostrowiu Gedania (Gdańsk).

„Union" przeprowadzi w roku bieżą­
cym kilka międzynarodowych imprez 
kolarskich 1 motocyklowych. Przystą­
piono już do przeróbki trudnego i moc 
no zniszczonego już toru w Helenowie. 
Wiraże podwyższono i wyłożono no­
wym betonem, oraz usypano tor żużlo­
wy na .którym odbywać się będą dirt- 
drack‘i.

i w ten sposób oznacza, że na zwy 
ciezcę meczu typuje Wisłę.

Podobnie bedzie z meczem dru­
gim: Garbarnia — Polonia, trze­
cim, czwartym itd.

Gdy ktoś typuje remis, 
czyli przewiduje nierozegraną, me 
piszę ani 1, ani 2, lecz

znak zero, t. zn. O.
Gdy tak wpiszemy siedem wyni­

ków wszystkich meczów, objętych 
konkursem, jeden pód drugim pod 
sobą, otrzymamy

pod litera a kolumnę, 
która stanowi jedną listę typowa­
nych wyników.

— Ale po co — zapytają czytel­
nicy — na tabelce, która jest rów> ■ 
nocześnie kuponem, są jeszcze

dwie inne kolumny 
wolnych pól pod literkami b i c?

— Po to — odpowiadamy — by 
dać uczestnikom konkursu możli­
wość różnorodnego typowania.

Sympatyk Legji, rozkochany w 
Martynie, Cebulaku i Nawrocie, 
który pod literą a wypisał cyfrę 1, 
może jednakże przypuszczać, że 
faworytów jego przewyższy Ki­
sieliński, Kotlarczyk i Balcer i że 
wynik wypadnie niekoniecznie na 
korzyść Legji. Wygra Wisła; a mo­
że bedzie remis. Wtedy czytelnik 
ma do dyspozycji kolumnę pod li­
tera b i tam 
daje wyraz swoim wątpliwościom: 
piszę cyfrę 2 i typuje na zwycięz­
cę Wisłę lub też piszę znak zero, 0 
i typuje nierozegraną.

Podobnie trżecia kolumna, pod 
literka c, umożliwia czytelnikom 
jeszcze inrią^ trzecia z kolei listę 
wyników, 
powiększając w ten sposób szanse 

wygrania.
Jeśli jedna z trzech list (a, b, c) 

zawierać będzie siedem trafnych 
wyników, uczestnik z konkursu 

wygrywa 500 zł.
Jeśli kilku czytelników odgadnie 

trafnie wszystkie wyniki, nagroda 
będzie podzielona śród nich w 
równych częściach. Podkreślamy, 
że chodzi o odgadniecie wszystkich 
7-miu wyników w jednej liście. 
Gdyby ktoś odgadł wprawdzie 
wszystkie wyniki, lecz powpisywał 
je do różnych list — nie może o- 
czywiście mieć praw do zwycię­
stwa w konkursie.

W wypadku gdyby nikt ni& na- . 
desłal wszystkich. . siedmiu tit&i- . 
nych wyników,

nagroda 500 z!.
przypada czytelnikowi, który od­
gadł trafnie sześć wyników. Jeśli 
odgadujących jest więcej, niż je­
den, nagrodę dzieli sie pomiędzy 
nich.

Jeśli zaś nie zajdzie żaden z wy­
mienionych wypadków, połowę na­
grody, t. zn. 250 zł. przelewa się na 
fundusz olimpijski P. K. Ol., a dru­
gie 250 zł. powiększy nagrodę na­
stępnego konkursu do sumy 750 zł.

Bliższe szczegóły organizacji na­
szej akcji konkursowej znajda czy­
telnicy w regulaminie konkursu.

Termin nadsyłania kuponów 
wraz ze stawka 1 zł. mija nieodwo­
łalnie w środę dnia 3-go czerwca 
1931 r., o godz. 24-ej.

Ł. K. S. został w. ostatnich dniach 
poważnie wzmocniony. Przedewszyst 
kiem Władysław Karasiak. wieiokrot 
ny internacjonał będzie odltad partne­
rem Gałeckiego, przez co tyły czer­
wonych zyskują znacznie na sile. Ka- 
rasiak otrzymał zwolnienie z „Gen- 
telman“ i podpisat jtlż zgłoszenie do 
ŁKS-u.

Drugiem powaźnem zasileniem dru 
żyiny ŁKS-u jest doskonały technicz­
nie napastnik b. Unionu Fiedler. Kie­
rownictwo ŁKS-u nosi sie z myślą wy 
korzystania Fiedlera na pozycji lewe­
go łącznika zamiast Tadeusiewicza; 
i z przesunięciem Króla na środek ata­
ku. Fiedler rozporządza silnym strza­
łem. technicznie jest‘bez zarzutu, jest 
tylko jeszcze nięzgrany. r

Trzecim pełnowartościowym nabyt­
kiem ŁKS-u to Steinke. również z toz 
wiązanego Unionu, który gra na środ­
ku pomocy.

Do zachowania
Mecze ligowe

rozgrywane 
dnia 4. 6 i 7 

czerwca

Kto wygra T
Trzy listy typowa­

nych wyników

a b c
1. Legja —

2. Wisła
1. Gar arnia — 

>. Polonia
1. Lechja —

2 Ł. K. S.
1. WarszfW —

2. Legia
1. Polonia —

2. Pogoń
1, Cracovia —

2. Warta <

1. Czarni —
2. Ł. K S

Imię i nazwisko
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Okrężny wyścig automobilowy przez ulice Lwowa
> ■. • 

... i .. ;Elita kierowców Europy na starcie. Charakterystyka trasy. Zjazd gwiaździsty
Gdy w jesieni ub. roku Małopol­

ski Klub Automobilowy przystąpił 
do urzeczywistnienia dawno po­
wziętego planu urządzenia okręż­
nych wyścigów automobilowych 
na ulicach miasta, projekt ten spot­
kał się ze sceptycznem przyję­
ciem. Z niedowierzaniem przyjęły 
go sfery fachowe, ze zdziwieniem 
przyglądał się laik przygotowa­
niom, mającym na przeciąg kilku 
godzin przemienić arterje miasta 
na trasę wyścigową i to w dzień 
powszedni. Wbrew opmji scepty­
ków wyścig udał się doskonale, or­
ganizacja prześcignęła najśmielsze 
oczekiwania, a również pod wzg'ę- 
dem sportowym osiągnięto maksi­
mum tego, co w danych warun­
kach można było osiągnąć. Sukces 
tej generalnej próby stał się dla or­
ganizatorów bodźcem do wysił­
ków, mającym na celu zatwierdze­
nia biegu lwowskiego, jako punktu 
programu mistrzowskiego Automo­
bilklubu Polski, a pozatem wpisa­
nia go na listę konkurencyj między 
narodowych. Po licznych stara­
niach również i ten cel został osią­
gnięty, to też M. K. A. mógł zia- 
brać się ponownie do przygotowań, 
nad organizacją drugiego biegu o 
znacznie rozszerzonym zakresie, 
tembardziej, że udało się też uzy­
skać dostojnego protektora w oso­
bie p. Prezydenta Mościckiego, któ 
ry ufundował piękny przechodni 
puhar. i

O ile przed rokiem idealnym ce­
lem M. K. A. było prawne przepro­
wadzenie okrężnego biegu, to w 
tym roku ambicje sięgały dalej, a 
przedewszystkiem w kierunku za­
pewnienia sobie odpowiednej kon­
kurencji o charakterze międzyna­
rodowym. Dziś już stwierdzić mo­
żemy, że pod tym względem rze­
czywistość prześcignęła wszelkie 
oczekiwania. W Małopolskim Klu­
bie Automobilowym panuje nawet 
lekka konsternacja. Zgłoszenia na­
pływają w ilości, która ze wzglę­
dów finansowych nie jest nawet po 
żądaną. Okazuje się, iż zeszłorocz­
ny bieg bynajmniej nie minął bez 
echa i wyjątkowe warunki trasy 
lwowskiej, która da się porównać 
chyba tylko z wyścigiem w Monte 
Carlo, tworzą dostateczny wabik 
nawet dla wybitnych kierowców, 
dla których Polska była dotych­
czas przeważnie terenem obcym.

Kto startuje?
J^iż nazwisko Hansa von Stucka 

posiada dosWteczną siłę atrakcyj­
ną, by 7-go czerwca skupić na 
Lwowie uwagę międzynarodo­
wych sfer automobilowych. 
„Mistrz gór“ Europy, startujący, 
jak zwykle, na Mercedesie 7 1., nie 
będzie jednak bezkonkurencyjnym

asem wyścigu lwowskiego. Poważ 
nego przeciwnika znajdzie on prze 
dewszystkiem w hr. Hardegg na 
2 1. Burgattim, mistrzu Austrii; na 
dwulitrowym Bugattim startować 
będzie również ks. Lichtenstein, 
rekordzista Austrii i Węgier z 
szybkością 207 km. na godzinę o- 
raz zdobywca rekordu międzyna­
rodowego ze stojącego startu na 
przestrzeni 1 km. i mili w klasie; 
dwulitrowej. Jednym z pierwszych j

zgłoszonych był hr. Czaykowsky 
z Nicei na 2,3 1. Bugattim, jeden 
z niebezpiecznych konkurentów 
wyścigu w Monte Carlo i Maroc- 
co. Dalej spotykamy nazwiska pp. 
Szczyżyckiego i Weinfurtera z 
Pragi (na Wikowach), p. Schmidta 
z Czechosłowacji na "Amilcarze 
1,09 1., p. Ostermutha v. Tschai- 
koff z Wiednia i p. Budulesco z Bu 
karesztu. Toczą się jeszcze per­
traktacje z pp.: inż. Tacheci (Im-

perja) z Pragi, i baronem Sfrasse- 
rem-Silton z Wiednia.

Przed kilkoma dniami napłynę­
ła do M. K. A. najbardziej sensa­
cyjna wiadomość. Oto jedna z firm 
produkujących materjały pędne, za 
wiadomiła MKA, że otrzymała po­
lecenie przygotowania materiałów 
dla drużyny Bugattich p. von Mo.r- 
gena, złożonej z ks. Leiningena, 
Burghallera i Volkharda. Lwowski 
Klub nie otrzymał jeszcze oficjal-

nego zawiadomienia p. v. Morgena 
o zamiarze puszczenia swej „staj­
ni“ we Lwowie. O ile wiadomość 
ta się sprawdzi, to wyścig lwowski 
przemieni się w pierwszorzędne 
wydarzenie automobilowe, którego 
echo rozniesie się daleko po świe­
cie. W tym wypadku bowiem stali 
byśmy się świadkami nowego po­
jedynku v. Morgena ze Stuckiem, 
który właśnie ub. niedzieli zmuszo­
ny był ustąpić berlińczykowi nier-

W WARSZAWIE.
Karle W.. Włodarczyk (zwycięzca),___ _____ ... . Korsak,-u gor-y Bierna­

cki; w środku Targoński na ulicach miasta za chwilę skończy samotnie wyścg 105 kim.; III grupa szosowców pod Serockiem: Ńapieracz, Nowiński, Pio­
trowski Seliga, Drążek.

TURNIEJ KOLARSKI ,.EXPRESSU PORANNEGO“
Od lewej: Michalak prowadzi 10 kim. Wyścig szosowców na torze Dynasówza nim Brymas,

Motocyklem dookoła Polski
Pierwsze relacje specjalnego wysłannika „Przeglądu Sportowego’*

WARTA — LECH.IA 8:0
Banaszkiewicz mija Pająka i zdobywa 

6-tą bramkę dla poznańczyków.

Pierwszy Międzynarodowy Raid Do­
okoła Polslki, zorganizowany przez 
Polski Związek Motocyklowy, rozpo­
czął się w Warszawie w dn. 17 maja. 
Uroczysty start £2 zgłoszonych zawód 
ników nastąpił, po próbie szybkości 
na szosie wilanowskiej z kawiarni 
Łobzowianki, w obecności licznie ze­
branych przedstawicieli świata spor­
towego i wojskowości, oraz tłumów 
publiczności.

Pierwszy etap raidu, długości 270 
kilometrów, prowadził do Grudziądza, 
po drogach przeważcie bardzo do­
brych i przy pięknej, słonecznej pogo­
dzie. Było nawet nieco za gorąco, a 
tumany kurzu, unoszące się z dróg u- 
trudniaty jeźdźcom niełatwe zadanie 
utrzymywania da wszystkich odcin­
kach trasy staile jedinaikoweu szybko­
ści przeciętnej, wyznaczonej regulami­
nowo, w zależności od kategorii ma­
szyny, w granicach od 30 do 45 kilo­
metrów na godzinę.' Sprawdzanie re­
gularności jazdy zawodników odbywa 
to się na utajonych punktach kontrol­
nych, które, ukryte w lesie lub za ja­
kimś parkanem, skrycie notowały czas 
przejazdu niczego nie przeczuwających 
jeźdźców. Za odchylenia od wyzna­
czonej szybkości przeciętnej liczyć 
się będą zawodnikom punkty karne, 
które wraz >ż punktami kannemi za in­
ne jeszcze przekroczenia regulaminu, 
oraz z punktami dodataiemi za wyniki 
korzystne, zadecydują o przyszłej kla­
syfikacji raidu.

Do parku w Grudziądzu zawodnicy 
przybywać zaczęli od 6 wieczorem i 
Odrazu dostawali się pod opiekę kl.

sportowego Olimpja, którzy, nie szczę- ! dząc żadnych starań przygotowali 
ścininych gospodarzy, członków klubu i znużonym rajdowcom prawdziwie kró-

Piłkarze rumuńscy w Warszawie
Dwa mecze Venus z Łegją i Polonia

W dniach 24 i 25 b. m. boisko 
Legji będzie widownią pierwszych 
w tym roku międzynarodowych 
zawodów piłkarskich. Warszawa 
zobaczy tym razem nieznaną jej 
dotychczas drużynę „Venus“, mi­
strza zawodowego Rumunji w la­
tach 1929—1930.

Venus, drużyna lepsza od Trico- 
loru, z.którym wiosną Legja grała 
w Bukareszcie 2:2, reprezentuje 
poziom piłkarski, mniej więcej od­
powiadający umiejętnościom czo­
łowych drużyn stołecznych.

Mecze z Venusem będą jedynym 
międzynarodowym ewenementem 
stolicy w czasie Zielonych Świąt, 
gdyż lekkoatletyczne zawody mię­
dzynarodowe, projektowane przez 
Warszawiankę z udziałem biega­
czy fińskich, wskutek ich odmowy, 
nie dojdą wogóle do skutku.

Drużyna, która w turnieju świą­
tecznym uzyska najlepszy wynik, 
otrzyma puhar, ufundowany przez 
Związek aktorów rewjowych, gra­
cze zwycięskiej jedenastki — że­
tony.

NajwięKsze wygody 
i bezpieczeństwo

wszeństwą w zawodach górskich 
pod Liickendorfem. Nie ulega wąt­
pliwości, żę fenomenalny Stuck dą 
żyć będzie za Wszeklą cenę . do 
wzięcia rewanżu i szybkiej rehabi­
litacji.

Obok kierowców zagranicznych 
znajdą się zapewne na starcie we 
Lwowie wszyscy kierowcy polscy. 
Pertraktacje są na ukończeniu. Dla 
automobilistów naszych udział w 
biegu w tak wielkiej konkurencji 

•mieć .może. . pierwszorzędne zna­
czenie. Pomijając względy dydak­
tyczne, nadarza się kierowcom na­
szym sposobność, dzięki lepszej 
znajomości trasy, z ub. roku, ewen 
tualnegó wybicia się na jedno z 
czołowych miejsc.

O znaczeniu tego rodzaju sukce­
su nie potrzeba się chyba rozwo­
dzić, pozatem nawiązanie silniej­
szego kontaktu międzynarodowego 
połączone jest również z nader ó- 
czywistemi korzyściami.'

Trasa i dystans
Wyścig odbędzie się podobnie 

jak w roku ubiegłym na trójkącie 
ulic Pełczyńskiej, Radeckiej i Stryj 
skiej. Trasa bardzo różnorodna o 
silnych wzniesieniach i spadkach, 
bogata w ostre zaklęty wynosi 3 
km. 41 mtr. Jak zaznaczyliśmy na 
wstępie wyścig został znacznie roz 
szerzony. I tak dla kategorii wo­
zów wyścigowych do 152 km. 50 
mtr., t. j. 50 okrążeń; dla kategorii 
wozów sportowych do 76 km. 25 
mtr., t. j. 25 okrążeń; dla kategorji 
turystycznej do 45 km. 615 mtr.,-1. 
j. 15 okrążeń. Przedłużenie dystan­
sów było konieczne ze względu na 
zagranice, dla której mniejsze bie­
gi, nie stanowią żadnej atrakcji. W 
związku z tem publiczność stanie 
się też świadkiem ciekawej inowa- 
ćji' t. j. tankowania w czasie biegu. 
Konieczność ta zajdzie w katego­
rii wyścigowej, która przemierzyć 
ma 150 km. Tankowanie odbędzie 
się na. oczach widowni przy ul. Peł 
czyńskiej, gdzie podobnie jak w ub. 
roku stanie odpowiednia trybuna. 
Mniejsza trybuna znajdzie się na 
placu Zofji, poza tem przewidziane 
są miejsca stojące. Zabezpieczenie 
uskutecznione zostaną podobnie jak 
przed rokiem za pomocą wałów z 
worków z piaskiem. ;

Raid gwiaździsty i wycieczki
Równocześnie z wyścigiem odbę 

dzie się we Lwowie zjazd gwiaź­
dzisty klubów : automobilowych 
Polski. O ile dziś się można z.orjft»» 
tować zjedzie do stolicy Małopol- ' 
ski Wschodniej najmniej 150 wo­
zów. Poza tem oczekiwana jest gre 
mjalna wycieczka z Bukaresztu o- 
raz wycieczki z Czechosłowacji i 
Węgier- '■

lewskie przyjęcie. O godzinie 8.30 w 
restauracji hó.telu Królewski Dwór od­
była się wspólna kolacja, na którą 
przybył preizydent miasta. Wygłoszo­
no szereg przemówień, wznosząc o- 
krzyki na cześć Pana Prezydenta Rze­
czypospolitej, oraz gospodarzy i za­
wodników.

Nazajutrz o godzinie 8.30 rano na­
stąpił start do drugiego etapu Gru­
dziądz — Gdynia (240 kilometrów). 
Eta.p tem prowadził również po dro­
gach przeważnie bardzo dobrych, tyl­
ko pogoda się popsuła, darząc nawet 
raidowców pod koniec drogi rzęsistym 
deszczem. Metę w. Gdyni zorganizo­
wała sekcja. motocyklową A. Z. S.’ 
Gdańsk, a sprawy gospodarcze wziął 
na siebie, klub sportowy Gedania. 
Członkowie obu tych stowarzyszeń, 
nie szczędząc czasu i pracy, zrobili 
wszystko, ab}' uprzyjemnić i ułatwić 
zawodnikom pobyt w Gdyni.

Podkreślić wypada, że dotychczas 
z liczby 22 motocykli biorących udział 
w raidzie, wycofał się tylko jeden pod­
czas pierwszego etapu. Reszta zawod­
ników jedzie wytrwale- dalej, tak iż 
jest nadzieja, że wyniki techniczne 
raidu będą doskonale. Co się tyczy 
strony organizacyjnej, to już dziś moż­
na zaznaczyć, że dzięki ofiarnej pracy 
kierownictwa raidu w osobach ko­
mandora kpt. Kuleszy i wiće-koman- 
dorów dr. Hryniewieckiego i por. Ci­
szewskiego, jak również dzięki współ­
pracy klubów motocyklowych, przez

, których terytoria raid przechodzi, or- 
i ganiżacja imprezy stoi, na poziomie 
■' bardzo wysokim.

Marjan Krynicki.

N. 8.

WISŁA — CRACOVIA 4:1.
Czarnik ręką wrzucił piłkę do - siatki 
Wisty, co powoduić rzut -wolny. "

Żifllwo służby wojskowej ogarnęło w 
tyim roku następujących kolarzy toro­
wych: Puszą, Łączyńskiego, Frącz- 
kowskiego, Brysżkego, Skrzypkow- 
skiego, Mikockiego i Pobratyma. 
Wszyscy , oni odbywają służbę woj­
skową w Warszawie

REWELACJA LWOWSKIEJ KL. A.
crnrynb Sokola II. która pokonała już Polonię (Przemyśl) i Lechje (Lwów).

0

DWA DOSKONAŁE WYNIKI ŚLĄZAKÓW.
Podczas ostatnich'zawodów w Kr. Hirie Rakoczy (Katow ice) przebiegi 1500 

mtr. w czasie 4 m. 16 s. a Kremke (Stadjon) skoczył 172,5 cm. wwyż.

Langfuhr, robotnicza drużyna nie­
miecka z Gdańska gościć będzie w 
Warszawie,' gdzie rozegra 3 spotkania. 
Pierwszy mecz w piątek, dn.>22 maja 
z Gwiazdą, nazajutrz z robotniczą re 
prezentacją stolicy,' wreszcie w' nie­
dziele dn. 24 maja ze Skrą •

PIŁKARZE LEGJI WARSZAWSKIEJ W WILNIE.
Drużyny I d, p. Leg. i warszawian przed meczem, który dal wynik 4.1 

dla gości.

SZERMIERZE WAŁCZA O MISTRZOSTWO POLSKI.
,W Poznaniu odbył się mecz drużynowy na szable w którym A.Ż.S. pokonał 

W.K.S. (Łódź) 7:2.

■■s™™ zapewnia 
powierzonym wkładom

KUSOCINSKI W BRNIE.
Świetny biegacz polski na boisku w Brnie w towarzystwie swych czeskich 

kolegów Kratkiego, Kosciaka i Fleischera
HAZENISTKI LEG.II (WARSZAWA) 

które pokonały ostatnio drużynę Skry 12:4.
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Turniej automobilowy 
w Krakowie

v -Zawsze - czynny •< na polu roz,woju 
iportu automobilowego Krakowski 
Klub Automobilowy i w tym roku mi­
mo ciężkiej sytuacji gospodarczej nie 
Ogranicza się do zorganizowania „Wy- 
$cigu Tatrzańskiego“.
•’ Pó turnieju zimowym przyszłą ko- 
kj na „Krakowski'Turniej-Automobile 
wy.', który — jak w latach poprzed­
nich — odbędzie sie w czasie Zielo- 
hych świąt, t. j. od 33 do 25-go ma­
ja b. r.
' Inauguracyjną imprezą Krakowskie­

go Klubu Automobilowego będzie 
Łjźzd gwiaździsty do Krakowa w dniu 
23 maja. Najwcześniejszy start do tej 
imprezy naznaczony jest na godzinę 
0,01, a przyjazd do mety na pi. 
^Szczepańskim między godziną 16 a 
19-tą,

W niedzielę dnia 24 maja odbędzie 
śifr— organizowana po raz pierwszy 
przez K. 'K,'A. — miła i zabawna „Pd- 
tbń za lisem“'— póle do wykazania 

ręczności i szjbkiej orientacji kie­
rowców.
t Wieczorem o godz. 18-tej nastąpi na 
jii, Szczepańskim odbiór techniczny sa 
mochodów startujących w Zjeździe 
gwiaździstym, zaś 25 maja o godzinie 
4-30 starł do Raidu pętlicowego.
; W bieżącym roku impreza ta przed- 
!’tawia się dla zawodników specjalnie 
interesująco.
, Regulamin nie przewiduje podziału 
fia grupy, i kategorie, natomiast każdy 
gawodtiik obierze- sobie ■ przv ^starcie 
przeciętną szybkość w granicach od 
Ź5. —. 50 krn/g, która musi ściśle do­
trzymać — co daje wszystkim wozom 
jednakowe szanse.

. Ponadto w tegorocznym „Ra idzie 
pętlicowym“ wezmą udział także mo­
tocykliści. W tym. celu KK.A. poro­
zumiał sie z Krakowskim Klubem Mc 
tocykolwjm, uzupełniając odpowied­
nio. regulamin.-

■
*

L st o pobycie i pierwszych grach naszei mistrzyni' ■ i
Jędrzejowska przyjechała do Pary-,jako I-a drugiej serii francuskie#. Mer- 

żą w sobotę rano. Tak nieszczęśliwie 1 lin to mlodziirtid. wiele obiecujący ta- 
się złożyło, że przedstawiciel władz 
tennisowych nie poznał jej na dwor­
cu i nasza mistrzyni znalazła się 
sarna w nieznanem. wielkiem mieście. 
Czas już najwyższy, aby polskie Zwią ___
zki sportowe' zawiadamiały konsulaty , Pierwszy set wygrywa para polsko- 

japońska 6:4. W II-gtm Francuzi pro- 
wadźą 3:4, jednak „inasza“ para wy­
równuje na 3:3. Polka robi jednak pa­
rę „double faultów“, i gra przechyla 
się na korzyść Francuzów 6:4.

Mam wrażenie, że winę porażki po­
nosi Kawachi, który jest doskonałym 
graczem, ale zbyt ruchliwym; zabie­
rał, on wszystkie piłki partnerce, a

lent francuski. Zeszłego roku był kla­
syfikowany jako 14-sty gracz Francji, 
ale już w tym roku zrobił tak duże 
postępy, że naipewno przesunie się w 
tabeli.

o wyjeździć naszych sportowców za 
granicę.'

Początek turnieju zapowiedziany był 
na niedzielę. Deszcz lał przez całą 
noc i niedzielę, to też o rozpoczęciu 
zawodów nie .było mowy. Jędrzejow­
ska jedhak przyszła na stadion Rol­
lend Gąrros. licząc na to. że przynaj­
mniej będzie 'mogła zobaczyć jak wy- 
gląlda jej przyszły żółty partner Ka- 
wachi.

Gry rozpoczęły się w poniedziałek. 
Już rano Polka stanęła do gry podwój 
nej pań, mając' za ■ partnerkę Claude 
Ahnet, przecie Mac Ready — M- 
Berthet. Mecz przegrany 6:2, 4:6, 
6:4. Partnerka Jędrzejowskiej grała 
wiprosf źle, psuła większość pięknych 
piłek, wypracowanych przez Polkę. 
Wieczorem Jędrzejowska grała w mi 
xcie z japończykiem Kawachi przeciw 
doskonalej parze francuskiej Amaury— 
Merlin. Amaury jest klasyfikowana ’

często zasłaniał jej pole widzenia. Nic 
też dziwnego, że tak naprędce sklejo­
na para musiała ulec zgranemu mixto- 
wi francuskiemu, nie od dziś z sobą 
grającemu.

Należy zaznaczyć, że Japończycy u 
siebie w domu w „mixcie“ nie grają, 
i jest znamiennem, że w tej konkuren­
cji w Europie nigdy nie mała wiele do 
powiedzenia. Trzeci set Francuzi dość 
lekko wygrali 6:1, gdyż Japończyk 
był już zupełnie zmęczony.

Jędrzejowska zademonstrowała kil­
ka pięknych drajwów. które swą siłą 
wzbudzały podziw widowni. -Niestety, 
gra jej nie jest jeszcze regula­
rna i wiele piłek szło w siatkę. Je-

Polska
Kopenhaga, 18 maja.

Do Kopenhagi przybyliśmy w ponie­
działek rano.. Na dworcu oczekiwał nas 
stary .znajomy E. Ulrich. Stanęliśmy w 
hotelu „Hellerup Klub“ na przedmieściu 
Kopenhagi. Korty oddalone są o kilka

Na Pomorzu
Grudziądz. Zawody bokserskie So­

kół I — Gryf (Toruń) 8:2. W wadze mu 
szel Wilczewski I zmusza do poddania 
sie Grabowskiego III, w koguciej Bies 
II (S) bije na punkty Grabowskiego 11 
(Gr.), w piórkowej Bies III (S.) bije 
wysoko na punkty Blaszczyka (Gr.), w 
lekkiej Grenda (Gr.) wypunktował ła­
two niedysponowanego Biesa I (S.). 
Wfosz (S. 1) waga pólśrednia zmusza 
do poddania się Kończalskiego (Gr.) 
WogÓle sokoli zademonstrowali ładną 
technikę i walczyli bardzo fair, u gości 
znać było lekkie przemęczenie. Sędzio­
wał w ringu b. dobrze p. Mazur.

Okręgowe zawody lekkoatletyczne 
Sokoła dały następujące wyniki: Pa­
rtię 60 mtr., skok wdał, pchnięcie kulą 
i. rzut dyskiem., Gackowska (Sokół IV) 
8,4 sek., 4>26 mtr., 9.27 mtr i 27.05 mtr.; 
skok wwyż Wiśniewska (Sokół IV) 
L.29 mtr. Panowie: 100 mtr. Brzozowski 
(S,)!) 12.1 sek., 400 m. Lampowski 58 
sęk.. 5000 mtr. — Więckowski (S. I) 

Uri».; kula — Frost. (S. II) 10.82 
mtr.; skok o tyczce — Frost (S. II)
2.95 mtr.; 4X100 mtr. — II drużyna So 
kota I. 48,8 sek.

■Toruń, Wyścig kolarski Toruń — 
Inowrocław — Toruń wygrał Nagór­
ski w 2 g. 08 m.

Bydgoszcz. Astorja — Sparta 4:2. Ka 
bel —• Brda 3:2; Gwiazda — Sokół II 
1;1.

Na zawodach K. P. W., które odbyły 
się w obecności p. ministra komunika­
cji inż. Kiihna, wyniki były następujące: 
100 m. — Wicherek (Bydg.) 12-8, 110 
m. plotkL skoki wdał, wwyż, o tyczce 
i dysk — Majtkowski St. (K. P. W. 
Bydg.) 20.4, 566 m., 164 m., 341,5 m. i 
31,62 m. Sztafeta olimpijska K. P. W. 
— Bydgoszcz 3:54,6. 3000 m. naprzelaj: 
Migdał (Tczew) 9:19 sek-, 2) Każmier- 
czak (Bydg.), 3) Własek (Gdynia). 
Oszczep j kula — Matczyński (Bydg.)
38.95 m. i 10.47 m.
-Wyścig kolarski, zorganizowany 

jjjzez K. P. W. Bydgoszcz, na dystansie 
122 klan wygrał Więcek Feliks w czasie 
4214:21, 2) Janicki (K.P.W. Bydg.)
4. g. 24:03, 3): Janowski (K.P.W. Bydg.). 
W innych wyścigach wyniki były: 20 
Wm. — Grochowski (Bydg.) 1 g. 11:12 
sek., 2) Rutkowski (Bydg.), 3) Czarne­
cki ■ (Kap. Małe). 15 kim. — Antczak 
(Kap. Małe) 1 g. 04:20 sek.

1 10 kim. — Pawlikowski (Kap. Małe) 
lf :30 sek. 5 kim. dla pań wygrała Ka­
linowska (Bydg.) przed Szramke 
(Tczew).

Turniej koszykówki o mistrzostwo 
szkól średnich wygrało P. G. H., bijąc 
w finale szkolę Przemysłową w stosun­
ku 35:31. Szkoła Podchorążych poko­
nała Naprzód w siatkówce 2:0 (40:22), 
a w meczu rewanżowym 2:0 (30:15).

Sensacją dla Bydgoszczy będzie 
start Petkiewicza w. dn. 31 maja. Nasz 
mistrz weźmie udział w biegu na 
3000 m. przeciwko sztafecie Sokola I, 
złożonej z Kruszony. Tobolęwskiego i 
Waszkiewicza.

W promieniu stolicy
Włocławek. Makabi (Kraków) — 

Makabi 2:1. Gra na dość wysokim po 
ziomie. Makabi — Gwiazda 7:0. 
Mistrz kl. B.

Włocławek. Makabi (Kraków) — 
Makabi 6:2. Makabi — Tur 2:0.

Lipno. Cuiavia — ŁKS 5;0.
Łowicz. Eliminacyjne zawody lek­

koatletyczne: 100 m. •— Woźniak 12 
sek., 400 m. Szczeszyński 59,4 sek. 
1.500 m. Lappe — 4 m. 58,1 sek. Skok 
wwyż i wdał Rowiński 1.52 m., 5.70 
m; kula — Goiembiow®ki 11,22 m.; 
dysk — Galaj 31.75 m.

Kolarski wyścig (50 kim.) wygra! 
Łukasiak 1 godz. 33 m. przed Kosior- 
kiem.

Zagłębie Górnicze. Unja — Brynica 
(Czeladź) 7:2. Unja odizyskala formę. 
C. K.. S. Czeladź — wit 5:0. Hakoah 
— Warta 1:0. Hakoah schodizi z bois­
ka przed końcem. Zaglębianka — Sar­
macka 4:0. Zagłębie — 23 p. a. p. 3:2. 
Solvay — Dąbrowa 3:2. Ruch — Mak- 
kabi 2:1, Policyjny K. S. — Arja 1:1.

Skarżysko. Broń (Radom) — Gra­
nat 5:3. Mistrz, kl. B. Do przerwy lek­
ka przeważa Broni; po przerwie cał­
kowita Granatu.

Radom, BarkoćWba — Makabi 1:0. 
Mistrz kl. A. Lekka przewaga zwy­
cięzców. Bramkę zdobył Ejzman. Tur 
—iCżarni 2:1. Czarni słabną po prze­
rwie. Sokół — Jutrznia 2:0. Mistrz 
kl. B. Strzelec — Proch 1:1. Mistrz, 
kl. B. Reprezentacja drużyn żydow­
skich RKS 1:0. W mistrzostwie kla­
sy A. prowadzi zdecydowanie RKS.

Wierzbnik. Wyścig otwarcia sezo­
nu kolarskiego (10 kim.) wygra! Mar- 
gula 17:08.

Dr. Grosglik
ffŁOTA 44. WENERYCZNE 9r-9w

MOTOCYKLOWE 
łańcuchy -do wszystkich marek moto­
cykli poleca skład specjalny łańcu­

chów: Rotax, Niecała 1.

Z Imprez lekkoatletycznych w War­
szawie odbędą się w dniach 23 i 24 b. 
m. w Panku Sobieskiego mistrzostwa 
klasy c, okręgu warszawskiego. Po- 
cżątek) pierwszego dnia-o g.’16;a dru­
giego-o 10 rano.

Mecz bokserski Kruschender—CWS 
odbędzie-się -w sobotę w Warszawie.

2 wyścigi kolarskie (25 i 50 kim.) 
organizuje dn. 25 maja RKS Jur 
Warszawie.

Mecz o Puhar Davisa

POLSKA-DANJA
w Kopenhadze

rozegrany zostanie piłkami DUNLOP

drzejowska zbyt trzyma się głębi kor­
tu i zamało wykazuje inicjatywy.

Po grze zapytuję mistrzynie, 
zadowolona jest z partnerów.

— Partnerka zawiodła mnie zupeł­
nie — mówi Jędrzejowska. Kawa- 
chi natomiast podobał mt sie bardzo. 
Niestety, bym mogła z nim odnieść ja­
kiś Sukces. musiałabym przynajmniej 
zobaczyć z raz jak on gra. nie mówiąc 
już o wsipólnej partji.

Nasza mistrzyni najwięcej uskarża 
się na zmianę piłek, w Polsce grała 
„Dunlopem“ tu zaś „Slazengersem“.

— To szalona różnica, którą bardzo 
odczulam w grze — mówi krakowian­
ka.

Single pań zaczną sie dopiero pe­
wnie na przyszły tydzień. To też Ję­
drzejowska będzie mogła trenować i 
przyzwyczaić się do piłek, placów i 
otoczenia, jest więc nadzieja, że na­
dal pójdzie lepiej.

Na zakończenie musze sie podzielić 
z naszemi czytelnikami smutną wiado­
mością, mianowicie Cochet jest chory 
na grypę, niedawno miał 40 st gorącz 
ki. W turnieju, oczywiście, udziału nie 
bierze, a przyjazd jego do Polski sta­
nął pod znakiem zapytania.

K. Gryżewski.

czy

Dania w Davis Cup 1:1
List i telegram „Przeglądu Sportowego“ z Kopenhagi 

*
Zupełnie nieoczekiwanie nadeszła do 

Warszawy wiadomość, że mecz o pu- 
har Davisa Danja — Polska zaczął się 
o jeden dzień wcześniej, t. z. już w 
środę dn. 20 b. m.

Niestety pytyjskie milczenie kapita­
na związkowego P. Z. L. T„ inż. Me- 
yerhoffa, który uważa widać, że spra­
wa meczu międzypaństwowego intere­
suje tylko jego, Tloczyńskiego, Hebdę 
i J. Stoiarowa, posunęło się tak dale­
ko, iż nie zawiadomił on o przyspie­
szeniu meczu z Danją nawet swego 
związku.

Opierając się na dotychczasowem 
doświadczeniu sportowem wiemy, że 
tego rodzaju pośpiech, zwłaszcza w 
meczach wyjazdowych na wyniki do­
datnio nie wpływa.

W wypadku meczu w Kopenhadze 
pośpiech ten był karygodny tembar- 
dziej, że przecież zwycięstwo przy­
niosłoby nam sukces, na który czekać 
możemy w ciągu długich lat — wejście 
do półfinałów strefy europejskiej.

Niestety, stało się inaczej — pierw­
sze dwa single rozegrano już w śro­
dę, a wyniki ich’ niemal całkowicie 
przekreślają nasze nadzieje na znale­
zienie sie w dalszej rundzie w doboro- 
wem towarzystwie Angłji, Japonii 
i Italii.

Lakoniczna depesza z Kopenhagi do­
niosła że Tłoczyński pokonał mistrza 
Danji, znanego Warszawie Ulricha w 
pięciu setach 8:6 6:1, 3:6, 6:8, 6:2, na­
tomiast Hebda przegrał z Henrrksenem 
w trzech krótkich setach 3:6, 1:6, 2:6.

Zwycięstwo Tloczyńskiego jest bo­
dajże największym sukcesem życio­
wym naszego czołowego gracza, to też 

, według wszelkiego prawdopodobień­
stwa zdoła on zwyciężyć również i 
Henriksena.

Ale o zdobyciu trzeciego punktu, de­
cydującego o zwycięstwie ostatecznem 
można niestety tylko marzyć. Ulrich 
będzie bowiem dla Hebdy przeciwni­
kiem stanowczo zbyt groźnym, a para 
duńska Ulrich — Henriksen posiada 
najwyższą klasę doublistów europej­
skich i legitymuje się takim choćby wy 
nikiem, jak pięciosetową porażką z pa 
■rą tej miary co Cochet — Brugnon.

Tymczasem, gdyby nie zupełnie nie- 
wytlomaczony, denerwujący tylko gra 
czy pośpiech, pokonanie Danji nie leża 
loby w granicach naszych niemożliwo­
ści. Wszak termin prekluzyjny ćwierć 
finałów puharu Davisa upływa dopie­
ro 8 czerwca. Do tego czasu nasi czo­
łowi tennisiści mogliby powrócić z Nor 
wegji, wziąć udział w międzynarodo­
wych mistrzostwach Warszawy (20 — 
25 maja) i dopiero po tak świetnem 
przygotowaniu stanąć do walki w Oslo.

Atuty nasze wzrosłyby wtedy kolo­
salnie, przedewszystkiem dlatego, że 
do Norwegii wyjechaliby rzeczywiście 
najlepsi nasi zawodnicy. Maks Stola­
row gra już bowiem w mistrzostwach 
stolicy i podczas tych mistrzostw moż- 
naby ściśle ustalić zarówno kto obok 
Tloczyńskiego ma wystąpić jako drugi 

• i»ta, jak również w jakiem zesta-

Bardzo tanio raKiety!
■ I .......................................................... 1,11 r”

w firmie

]. ROKICKI i S-ha
ul. Focha 1 (hotel Rzymski) 

odbywa się tania sprzedaż artykułów podróżnych 
oraz

rakiet tennisowych
po cenach bardzo niskich

Syndyk masy upadłości firmy 
J. ROKICKI I S-ka 
(—) E. Pieńkowska adw.

RaKiety bardzo tanio!
f- ir

w

minut drogi od hotelu. Zaraz po śnia­
daniu gracze nasi ruszyli na trening. 
Plac en tout cas jest bardzo wolny, 
•jeszcze wolniejszy niż w Oslo. Piłki 
Dunlop, cięższe od Slazengersa. Trzeba 
■więc w ciągu tych 2 dni, które nas 
dzielą od spotkania, przyzwyczaić się 
do zmienionych warunków. Po południu 
Idziemy jeszcze raz na trening, a po­
tem przyglądać się będziemy grze na­
szych przeciwników.

Wróćmy jednak jeszcze teraz 
meczu w Oslo. W niedzielę deszcz 
od rana. Czekaliśmy do godz. 4.15 
poł. na pogodę, bezskutecznie, 
deszczu, chwilowo nieco słabszego, zde 
cydawano się rozegrać pozostałe 2 
spotkania. O 5-ej wyszli na kort Tor- 
kildsen i Hebda. Deszcz znowu wzma­
ga się. Hebda gra dobrze, prowadzi 5:2. 
Umawiamy się z Norwegami, że gra­
my jeszcze najwyżej 2 gemy. Przy sta 

'nie 5:4 ulewny deszcz przerywa mecz. 
Nie przebrani nawet pędzimy do hote­
lu, aby zdążyć do pociągu, który o 6.45 
wychodzi do Kopenhagi.

Po zwycięstwie Norwegowie przyzna 
ii się nam, że nie przypuszczali, iż ma­
my tak silną drużynę. Tylko zła pogo 
da uniemożliwiła nam uzyskanie wyniku 
5:0. Uważaliśmy jednak, że lepiej skrę 
czować i utracić pewne dwa punkty, a 

. zaito triumfować na kortach w Kopen­
hadze. Spotkanie z Duńczykami jest 
dla nas bądź co bądź znacznie trudniej 
sze i ważniejsze. Wszyscy gracze pol­
scy czują się b. dobrze i są pełni zapału 
i woli zwycięstwa.

Przyjęcie w Norwegii było b. serdecz 
ne zarówno ze strony władz związku 
norweskiego w osobie prezesa p. E. H. 
Johannsena, jak i poselstwa polskiego, 
■gdżie byliśmy przyjmowani przez p. 
ministrowa Malczewską. Byliśmy rów­
nież z wizytą u polskiego konsula hono 
rowego p. Johannessena, który oświad 
czył nam, że był dumny, iż przedstawi­
ciele Polski w tak decydujący sposób 
odnieśli zwycięstwo. Mile uderzjdo nas, 
że torty i ciastka na przyjęciu u kon­
sula były przybrane lukrem w formie 
rakiet i piłek tennisowych.

A teraz jeszcze kilka słów o naszych 
przeciwnikach: Torkildsen, dosyć tęgi 
i nieruchliwy, jest pewnym graczem z 
głębi kortu. Ma szybki, atakujący bek- 
hend i słabszy forhend. Tłoczyński wy 
prowadził go z uderzenia piłkami ścię 
temi i mógł ostatniego seta wygrać 
znacznie łatwiej. Chwila załamania 
•kosztowała go utratę kilku gemów.

J. Nielsen, gracz b. sympatyczny, u- 
lubieniec publiczności, jest mniej pewny 
od Torkildsena, zato jednak gra nieźle 
przy siatce. Hebda jednak grał tak 
pewnie i tak dobrze mijał go, że Nielsen 
był zupełnie bezbronny. Świadczy o 
tern mała ilość zdobytych piłek.

W doublu Polacy grali dobrze- Ser­
wisy siedziały doskonale, dobrze rów­
nież obaj operowali lobami. Z Norwegów 
Christoffersen byt lepszy taktycznie, 
posiadał' lepszy serwis i odbicie. Fa- 
gerstróm słabszy w serwisie .i odbiciu, 
miął pewniejszą grę przy siatce.

wieniu powinien wystąpić nasz double.
Niestety, wszystko to są tylko po­

bożne życzenia, a fakt pozostaje fak­
tem, że P.Z.L.T. przeoczył niebywałą 
okazję, aby wreszcie zwrócić na tennis 
polski oczy całego świata.

Mistrzostwa tennisowe 
w Warszawie

Turniej tennisowy o mistrzostwo 
Warszawy rozpoczął się w środę. 
Z gości zagranicznych stanęli na star­
cie Węgrzy Balasz i hr. Zichy. Czesi 
Malecek i Siba przybyli do stolicy w 
czwartek o 2 ppol. Austrjacy Kincl i 
Haberl zawiedli i nie przyjadą. Z gra­
czy polskich są na miejscu M. Stola- 
row, Popławski i Marczewski. Warmiń­
ski, Liebling. Andrzejewski przyjadą w 
piątek. Jan Loth w turnieju udziału nie 
weźmie.

Wyniki pierwszych spotkań były na­
stępujące: M. Stolarow — Salmonowicz 
6:4, 6:2; Czyżewski — Szczerbiński 
8:6, 6:4; Cuny — Zdziechowski 6:0, 
6:1: Popławski — Gąsiorowski 6X), 6:1; 
(Balasz, który miai grać z Popławs­
kim, został w ostatniej chwili wstawio­
ny na miejsce Austrjaków). Podgórski 
— Krasucki 6:2. 6:1: Grabowski T. — 
Ciembroniewicz 6:1, 6:3: hr. Zichy — 
Hincz 6:2, 6:2: Grabowski J. — Koe- 
nigsztejn 6:3, 6:1; Kantiff — Franz 6:3 
6:2; Woyciechowski — Zaleski 4:6. 6:4, 
6:4; Drewnowski — Gronkiewicz 2:6, 
6:2, 6:4; Rząd — Chalier 6:4, 6:4.

Panie: Neuman — Caird 6:1, 6:0; 
Lilpopówna — Cuny 6:3, 6:4; Gra pod­
wójna: Drewnowski, Szczerbiński — 
Kantiff, Szwarcman 6:3, 6:4: Popław­
ski, M. Stolarow — Grabowski J., To- 
mczyński 6:1. 6:1.

Międzynarodowe zawody lekkoatle­
tyczne Warszawianki, które miały się 
odbyć na stadjonie AZS‘u w oba dni 
Zielonych Świąt, zostały odwołane.

Finnowie Isohollo i Loukola odpo­
wiedzieli na zaproszenie odmownie, 
tlomacząc sie choroba, a zawodhicy 
Szwedzcy, do których potem zwróciła 
się Warszawianka, wogóle nie nade­
słali odpowiedzi. Wobec nie dojścia 
pertraktacji do skutku, Warszawianka 
odłożyła urządzenie zawodów na dal­
sze dwa tygodnie.

Małopolska
do 
lał 
po 

Mimo

Jarosław. Jarosławia — Ognisko II 
3:0 (1:1). Mistrzostwo kl. C. WKS. 
17 pp. (Rzeszów) — Ognisko II 2:1 
(1:0). Mistrzostwo kl. C.

Dnia 17 b. m. odbyły się zawody 
tennisowe między Przemyskim KI. 
Ten, i Teamem Sokola i Droiru na kor­
tach Sokoła z wynikiem 6:2 na ko­
rzyść Jarosławia. Poszczególne wy­
niki (na pierwszem miejscu gracze 
Jarosławia): Mehrerrówtia, Reich — 
Salesówna, Glück 3:(i, 6:4, 3:6. Mond

I

Najbliższy numer Przeglądu Sportowego, z powodu, zbiegu 
dwu świąt, ukaże się we wtorek dnia 26-go maja rano.

SKRZYNKA POCZTOWA 
„Przeglądu Sportowego" 

(Odpowiedzi listownych redakcja nie udziela)
P. Wacław Woź. Łowicz. Prosimy 

o krótkie wiadomości.
P. E. Liski. Warszawa. Rejestruje­

my. wszystkie wyniki. Brak miejsca 
nie pozwala nam na szersze omówie­
nie.

P. Eugeniusz Karp., Baranowicze. 
Zwróciliśmy uwagę na zaniedbanie 
swych obowiązków.

„Legionista“, Warszawa. Zdaniem 
kapitana związkowego wystawieni 
gracze byli lepsi.

P. Kazimierz Starz., Miłobądz. 
res PZLT, Warszawa. Widok 3. Na 
wszystkie zapytania otrzymają 
Panowie wyczerpującą odpowiedź.

P. Witold Borow. Kruszwica. Fon­
tów icz nie grał w Warcie tylko chwi­
lowo. ęPtkiewicz miał na 1500 mtr. 
3:57,2. oKstrzewski — 1:55. Tabelki 
pięcioboju i dziesięcioboju znajdzie 
Pan w Przepisach PZLA.

P. F. Ładon. Kraków. Walczono 
już tak przez zgórą 100 lat w Amery­
ce i Anglji. Metod tych zaniechano 
jednak ze względów na brutalność i 
nikt.nie- ma zamiaru do nich powrócić. 
Boks jest sportem, a nie masakrą.

P. M. Majew., Poznań. Książki ta-

Ad-

tam

kiej po polsku niema. Petkiewicz ma 
212 lata, Kusociński — 24. Bandaże na 
kolanach zabezpieczają przed zranie­
niem przy upadku i przed kontuzją 
ścięgien.

P. El lKs„ Anvers. Nowelki druko­
wać nie będziemy.

P. Tymk., Chełm. Niestety, nie mo­
żemy zamieszczać obszerniejszych! 
sprawozdań.

P. Czesław Brzóz. Polska nie gra­
ła jeszcze z Niemcami. Ograniczeń 
wielkich niema. 15:01.4. Prosimy o 
krótsze wiadomości.

P. H. Wojsk., Łódź. Podręcznik pły­
wania T. Semadeniego i A. Zaleskiego.

P. Andrzej Piotr., Coppet. Wyszła 
z druku nakładem Głównej Księgarni 
Wojskowej książka „oPlska odznaka 
sportowa“. Wygrał team Paryża.

P. Han. Ska., Lublin. Departament 
sztuki MWR i OP udzieli Panu wy­
czerpujących informacyj.

P. Ł. 44. Rogoźno. Graczy zmieniać 
nie wolno.

P. Wit Wisn.. Tczew. Przyznaje­
my Panu rację, ale finansowo projekt 
ten nie .wytrzymuje krytyku

Na kresath wschodnich
Siedlce. Tur — A.Z.S. (Lublin) 4:2. 

Mistrz, ki. A. Po przerwie gospodarze 
uzyskują całkowitą przewagę. Najlepsi 
na boisku z Turu: Skorupko i Kokal- 
ski. z A.Z.S. — bramkarz.

Białystok. Na świecie miejskiego 
komitetu w. f. osiągnięto wyniki nastę 
pujące: sztafeta 4x100 mtr. KPW 53 
sek.; trójbój: HKS; trójbój pań: ŻKS: 
koszykówka panów: HKS: siatkówka 
panów: HKS; siatkówka pań: ŻKS. 
Wyścig kolarski: HKS. W zawodach 
międzyszkolnych 4x100. 4x400 i 
Gimnazjum Zygmunta Augusta 
3:56 i 37 sek. Panie 4x100 Szfc. 
dlowa 59.6.

Chełm Lub. 212 p.p (Siedlce)

— Axer 6:4. 6:2, Sandig — Neubort 
6:4, 6:8, Stelmachniewicz — Berger 
2:6, 1:6. Mehrerówna — Salesówna 
6:8, 6:0, 6:1. Krieger, Moud — Berger, 
Neubort 6:2, 7:5. Derczyński — Gluck 
6:0, 6:2, Derczyński, Sandig — Axer, 
Gluck 6:4, 2:6, 6:3.

Rzeszów. Garbarnia (Kraków) — 
Resovia 2:1 (2:1). Garbarnia zademon­
strowała grę bardzo ładną. Resovia 
dostosowała się do tego poziomu, to 
też mecz ten, był najładniejszym od 
kilku lat w Rzeszowie. Gra przez ca­
ły czas otwarta, po pauzie nawet Re­
sovia częściej atakowała. Bramki strze 
liii Bator i Grünberg, oraz Fink dla Rę- 
sovii. Z Garbarni wybijał się Bator, 
Pazurek, obrońca i bramkarz. Z Re- 
sovii Pęcak i Fink.

Przemyśl. Ognisko (Jarosław) — 
K. S. 28 2:2. Bramki dla Ogniska: Ty- 
szarski i Gałusza, dla gospodarzy: 
Mandziej I i II. Sędzia p. Bernfeid. 
Hagibor — Ruch 0:0. Hagibor miał 
więcej z gry. W klasie C: Elektrow­
nia — Jutrzenka 7:0 (4:0). Sań — Ha­
gibor II 3:1 (3:0). Powstał tu nowy 
klub pod naziwą: Z. K. S. „Makabi“.

Stryj. Hakoah — Samborja (Sam­
bor) 3:2. Mistrz, kl. C. Dror — Po­
goń II 4:1. Mistrz, kl. B.

Tarnobrzeg. Bieg uliczny (2150 
mtr.). Wygrał Stefaniak 6:51, 2) Bo­
browski. Sokół — Haracon 10:10.

Sokół — Sokół (Rozwadów) 2:2. 
Stanisławów. Stanisiawowja — Ha-

.... 7
pjp. Leg. 7:1 (2:1). Mistrz, kl. A. Do 
przerwy gra równorzędna. Klęskę za 
winił bramkarz. Siefczanie grali bru-' ___________ __________ _
tataie. Trzech graczy z Chełma uległo koach 4:1. Zasłużone zwycięstwo Sta- 
kontuzjom. \ rŃsławowji. Górka — Prolom 4:3. Pro-

Chełm. 82 p. p. — 7 p. p. Leg. 4:0 , łom prowadził na 20 min. przed koń- 
(0:0). Po przerwie 7 pjp. opada na si­
łach. Bramki zdobyli: Kostrica (2), 
Gieres i śkirmunt. Sędziował b. do­
brze por. Tymkiewicz.

Grodno. Cresovia—Kraft 3:0. Mistrz.
kl. A. Gra chaotyczna. Makabi — 42
p. p. (Białystok) 2:1. Mistrz, kl. A.

Równe. W.K.S. — Sokół 3:3. Mistrz.
kl. A. Niespodziewany remis faworyta 
W.KS. Bramki dla wojskowych: Woi- 
nak. Biełozerow. aGrłuk: dla Sokoła 
Studziński, Wałek, Baranowski. Sokół 
— Kadimah 3:0; P. K. S. — Hakoah 
(Dubno) 4:3.

Wołkowysk. Przyszłość — Maka­
bi 3:1. Bramki — Zawistowski. Wittos 
i Andruszlko. •

Brześć nad Bug. 82 p.p (rezerwa)—
Kraft 3:1.

Mecze ligowe w nadchodzącą sobo­
tę i niedzielę sędziują: Polonia — 
Warszawianka kipt. Baran. Ruch — 
LKS p. Guimplowicz. Wisła — Czarni 
p. Walczak M., Pogoń — Cracovia p. 
Rosenfeld.

Karliczek pobił rekord polski na za­
wodach w Bytomiu, osiągając na 100 
mtr. nawznak czas 1:20.2.

2:0.
4:4.

cem 3:1. Rewera II — Jedność 
Prolom II — 49 p. p. Kołomyja 
Górka — Jedność 1:0.

Bielsko. B K.S. Sola (Oświęcim) 
Mistrz, kl. A. zasłużone zwycięstwo 
gospodarzy. Bramki zdobyli Ropa, Dom 
zał i Woźniczko oraz Neumann dla 
Soły.

Bochnia B. K. S. — Tarnowia 1:1. 
Przewaga gospodarzy. B.K.S. — Z. M. 
S. (Tarnów)' 2:0. Mistrz, kl. B. Boch­
nia — Wieliczka 3:0 (1:0).

Cieszyn. AZS — Sokół 7:1. Bram­
ki dla zwycięzców uzyskali bracia Sto 
nowscy i Kmer.

Jasło. Czarni — Barkochba (Dębi­
ca) 14:0. Mistrz, kl. B. Bramki strze­
lili Sowa (4). Gach (5). iKelar (5). Ma 
kabi — Sokół 1:0. Mistrz, kl. C.

Tarnów. Samson — Motał 1:0. Za­
wody o mistrz, kl. B. Niezasłużone 
zwycięstwo .Samsona.

Kowel. Ha.smonea — W. K. S. (Dub- 
no) 3:0 (0:0).

3:2.

MOTOCYKLE
Monet - Goyon. Champion Francji. 
Specjalność: małe typy. Przedsta­

wicielstwo: Rotax. Niecała 1.

Z powodu braku miejsca dalszy ciąg 
nowelki piłkarskiej 

HAT TRICK
ukaie s e dopiero w numerze 42-im 

« Przeglądu Sportowego”

0

środek tak wspaniale nimfę- 
rzający bóle, jest często przed­
miotem podrabiania. Dla­
tego też pry bólu głowy i 
zębów, przeziębieniu, reuma­
tyzmie, należy przyjmować 
tylko tabletki, które jak i 
opakowanie opatrzone sa 

znakiem BAYER .
iStNIEJE mKO. JEDNA ASPIR1NA1
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Po drodze do mistrzostwa Ligi
T <

Wśród 9-ciu. meczów ligowych, roze­
granych w miniony czwartek' świątecz 
ny i niedzielę, znalazły się wyniki, któ­
re przekroczyły miarę normalnych sen- 
sacylj. -Tabela, ustalona po dniu 14-go 
maja, została, w trzy dni potem zmie­
niona tak. gruntownie, że. ani jeden klub 
nie pozostał na swojem miejscu.

Jakże trudno ' w tych warunkach 
przewidywać rezultaty meczów ligo­
wych, typować zwycięzców i pokona­
nych, stawiać horoskopy na tydzień — 
dwa naprzód, skoro ani własne boisko, 
ani marka drużyn, ani ich dotychczaso 
we wyniki nie dają dostatecznych gwa- 
ra-ncyj.

A jednak, chociaż stan taki trwa u 
naS od pierwszych dni walk ligowych, 
ogromna większość miłośników pił- 
karstwa trwa niezłomnie przy swoich 
faworytach, lekceważy bez zmiany pe­
wne drużyny, słowem nie wyciąga żad­
nych wniosków z 4-ch lat minionych 
mistrzostw.

Tymczasem, nawet w tak niesłycha­
nie zmiennym i nieobliczalnym materia 
le, jakim są bezwątpienia nasze wyni­
ki ligowe, można doszukać się pew­
nych wytycznych na podstawie lat u- 
bieglych. Trzeba tylko uważnie stu­
diować- wszystkie tabele i chcieć segre­
gować rezultaty spotkań według jakie­
goś systemu.

Przekonamy się wtedy, że drużyna 
A. nigdy nie miała szczęścia do drużyny 
B„ chociaż biła o wiele silniejsze z ła­
twością.

Za pewnik uznamy również, iż nie­
oczekiwana porażka wywołuje u niektó 
rych drużyn reakcję w postaci niesły­
chanego wzrostu ambicji, a skupia się 
to na skórze najbliższego przeciwnika.

Stwierdzimy wreszcie dziwny fakt, 
że w spotkaniach niektórych par, pa­
da stale określona ilość bramek bądź 
znikoma, bądź dość wysoka.

Ogólnikowe te przykłady podsuwa­
my dziś pod rozwagę specjalnie uczest 
nikom wielkiego konkursu, którego wa­
runki drukujemy na innem miejscu. Kto 
nie przejdzie nad niemi do porządku 
dziennego, ten 
swe szanse na 
ników ligowych 
dy 500 zł.

zwiększy ogromnie 
odgadniecie listy wy- 
— i' Zdobycie nagro-

Przechodząc z kolei 
obecnej sytuacji, jaka 
w Lidze, podkreślamy 
kle, równy rozdział punktów między 
IŹrrtja rywalkami.

W chwili, gdy lidera Wisłę dzieli od 
czterech zamykających tabelę drużyn 
tylko 5 pkt. zdobytych — i tyleż stra­
conych, od dwu najbardziej poszkodo­
wanych, trudno mówić o stałym ukła­
dzie sił. Będziemj'’ wyławiali przeto 
narazie tylko ciekawostki tabeli.

A- więc najlepszą obroną i najgor­
szym atakiem legitymuje się dotąd Gar 
barnią. gtiapiłą. oną w .5 mecząch, tyllęp 
4 bramki. ?. z ■ z częgo czte-
ry ma“ Wafśżafriance',' w ‘Chwili'jej żu- 
pełnej' słabości. La-i

ReKordową ilość bramek zdobyła War 
ta (19), przyczem wygrywając trzy 
mecze bita rj^walki do zera. Lechja ma 
najgorszy bilans bramkowy, chociaż za

do rozpatrzenia 
wytworzyła się 
odrazu niezwy-

Bilans 34 meczów. Tajemnica wyników. Lista strzelców. Na bliższe spotkania.
dziwiła, wszystkich dwoma zwycię- zyskały kluby krąkowsitóe:. Crącovia. idziwiła . , wszystkich dwoma zwycię- zyskały kluby krakowskie:. Crącpvia. i W 34 rozegranych meczach naj.czę-1 np. po dwa takie zwycięstwa,, a . Cra- 
stwami w stolicy nad Polonią i Legją. Garbarnia, natomiast Wisła ma ich na- stszy wynik brzmial 4:1, powtarzając | covia — aż trzy porażki 1:4.

Zaledwie -po •jednem zwycięstwie u- raziie najwięcej (4). się siedmiokrotnie: Wisła i Legja mają) Dotychczas padio 134 bramki, wśródZaledwie-po jednem zwycięstwie u- raziie najwięcej (4).

34 mecie
134 bramki
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T 3:1 4:1 0:0 1:2 5:2 4:1: 6 4 1 1 17 7 9 3
A 3:0 1:1 1:1 2:1 0:2 5:0 6 3 2 1 12 5 8 4

1:3 0:3 В 1:0 3:2 5:0 2:2 1:2 7 3 1 3 13 12 7 7
1:4 0:1 . E 1:4 2:0 .7:0 0:3 8:0 7 3 0 4 19 12 6 8
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2:3 0:2 3:1 A 3:1 1:4 4:1 6 3 0 3 13 12 6 6
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2:5 2:0 4:1 1:4 1:5 O 5 2 0 3 10 15 4 6
1:4 2:2 1:4 1:4 1:1 3:1 W 6 1 2 3 9 16 4 8

0:5 2:1 0:8 2:1 2:4 A 5 2 0 3 6 19 4 6

Nagraba i Konkiewicz rozegrają w 
czasie Zielonych Świąt 200-tne mecze 
w barwach KS. Garbarnia.

Bill, Augustyn i Smoczek obchodzą 
jubileusze 100-ch zawodów w I druży 
nie swego klubu.

Garbarnia (Kraków) otrzymała kilka 
dobrych ofert na rozegranie szeregu 
meczy piłkarskich z czołowemi druży 
nami Holandii. Wyjazd Garbarni do 
Holandji nastąipi prawdopodobnie w 
czerwcu r. b.

Zwierz II, doskonały piłkarz Warsza 
wianki, z powodu przedłużającej się 
choroby nogi, nie wystąpi w roku bie­
żącym w drużynie piłkarskiej War­
szawianki.

Warszawa — Radom, mecz piłkar­
skich reprezentacyj międzymiasto­
wych odbędzie się w Radomiu 14 
czerwca 1931 r.

Niedzielne 
rywalki 1927 1928 1929 1930
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Polonia — 
Warszawianka

4:2
3:3

1:1
3:3

2:2
5:1

3:0
4:1 4 — 4 25:13 12:4

Wisła —
Czarni

4:0 3:0
3:2

4:4
0:4

5:5
2:4 4 2 2 24:21 10:6

Pogoń —
Cracovia — 3:2

1:3
3:4 
1:1

0:3
0:2 1 4 1 8:15 3:9

Ruch —
Ł. K. S.

1:3 
2:6

2:1
2:4

1:2
1:3

4:0
0:5 2 6 — 13:24 4:12

Drużyna piłkarska Makabi warszaw­
skiej wyjeżdża do Lublina, gdzie dnia 
22 i 23 maja rozegra dwa mecze z Un- 
ją lubelską.

O prymat w lekkiej-atletyce walczyć 
będą lekkoatleci żydowscy dnia 22 i 23 
maja r. b. w Warszawie.

Międzyklubowy mecz bokserski Ma- 
kabi-Gwiazda rozegrany zostanie w 
Warszawńe, dn. 24 maja r. b. w sali 
teatru Nowości o godzinie 12 p. p. 
Na czoło spotkań dnia wysuwają się 
walki Birencweig — Lauberblatt i Wy­
socki — Grzywicz.

O puhar dziennika żydowskiego „Dos 
Naje Leben" walczyć będą Bar-Kochba, 
Hakoach, Potęga i Weker w Warsza­
wie w dniach 22 i 23 majta r. b.

Jubileuszowe zawody z okazji 15 
cia Makabi wileńskiej rozpoczną 
dnia 21 maja r. b. i trwać będą do

le- 
się 
23

10 lat działalności „Garbarni”
Niezwykły i imoonuiacy rozwój zasłużonego klubu krakowskiego

Niewiele klubów sportowych może 
się poszczycić tak zawrotną „kar­
ierą sportową“ jak K. S. Garbarnia. 
Zaledwie bowiem 8 lat życia liczyło to 
towarzystwo, gdy po przejściu całej 
martylologji mistrzostw okręgowych, 
międzyokręgowych oraz międzygrupo- 
wych zdobyło tytuł mistrza A klasy 
Polski i weszło do grona elity piłkars 
Jcięj. jako benjaminek Ligi PZPN-u w 
rofcli 1928. 21 ‘ '' ’ y '

Wysunięcie się jednak na to stano­
wisko i to w tak silnym ośrodku pił­
karskim jak Kraków nie było niezasłu­
żone i nie można powiedzieć, że Oar-

Borotra i Boussus pokonani
Ćwierćf nały puharu Dav'sa skończone

Pod ziemi auspicjami dla Francuzów 
zaczynają się mistrzostwa tennisowe 
Francji. Cochet chory startować bę­
dzie zapewne dopiero w grach poje­
dyńczych. Boussus i Borotra nie są 
w najlepszej formie. Boussus przegrał 
w czasie meczu międzynarodo­
wych klubów Antglji i Francji z Au­
stinem 7:5, 1:6, 6:4, a Borotra uległ 
Perryemu 6:3. 0:6, 3:6. Borotra, Bcus- 
sus przegrał z Austinem. Kingsleyem 
5:7, 6:1, 6:4. Amerykanie Lott, van. 
Ryn gładko wygrab z Collinsem, Gre- 
gorym 6:3, 6:3. Niespodzianką było 
zwycięstwo pary Gentian, Merlin nad 
Olifem, Perryrh w stosunku 4:6, 8:6, 
8:6.

Niespodziewanej porażki doznał 
Boussus w Bordeaux, przegrywając z 
młodym Georgem w stosunku 1:6, 6:2. 
6:1, 6:4.

Czechoslawacja pokonała Grecję w 
stosunku 4:1 w meczu o puhar Davisa. 
Bezkonkurencyjny był Memzel, który 
wygrał z Zerleindim 6:2, 6:1, 6:1. a z 
Garangiotisem 6:1, 6:3, 6:1. Hecht prze 
grał z Garang'-tisem 7:5, 8:6, 6:2, 11:9, 
ale pokonał Zerlendiego 6:2, 6:4. 3:6,

6:4. W grze podwójnej Mencel. Mar- 
salek wygrali z parą Baliis, Nikolai- 
de&.6:2, 6:2,. 6:4.

Południowa Afryka pokonała osta­
tecznie Irlandię w Dublinie w stosun­
ku 4:1. Ostatnie dwa Single wygrali: 
Kirby bitjąc Rogersa 3:6, 7:5, 10:8, 6:2, 
a Spence — Mac Guira 6:3, 6:4, 6:2.

Mecz Holandja — Włochy w Tury­
nie został przerwany przy stanie 3:0, 
dla Włochów z powodu ustawicznie 
badającego deszczu. Decydujący o 
zwycięstwie punkt zdobyła para Mor- 
purgo, del Bono bijąc Heydena, Knap- 
pentą 2:6, 6:2, 6:4, 6:1.

Półfinały puharu Davlsa rozegrane 
być muszą do 8 czerwca, Aniglja gra z 
Południową Afryką 4 — 6 czerwca w 
Eastebourne, Czechosłowacja z Wło­
chami od 5 — 7 czerwca w Pradze, 
Egipt — Japonja walczą w Anglii w 
nieokreślonym jeszcze terminie. Wre­
szcie Danja z Polską w Kopenhadze 
dnia 20 — 22 maja. Finał strefy ame­
rykańskiej Kanada — Stany Zjedno­
czone rozegrany będzie w Montrealu 
od 21 — 23 maja.

barnia „fuksem“ tylko osiągnęła swe 
miejsce w gronie potentatów pilkar- 
stwa polskiego. Dowodzi tego zarówno 
pozycja wicemistrza w roku 1929 (fak­
tycznie zaś według rozgrywek na zie­
lonej murawie — mistrza), oraz 6-te 
miejsce w roku 1930-ym.

Sięgnijmy - jednak początków. Po 
skończonej wojnie bolszewickiej grupa 
pracowników Polskich Zakładów Gar­
barskich ż pip. Szczepanikiem, Jachim­
czakiem i Uhlem na czele założyła 
Rob. Klub Sportowy „Laurę“. Inicjato 
rzy zrozumieli znaczenie sportu, szcze­
gólnie dla rzesz pracowników umysło­
wych i fizycznych, i dysponując 
skromnemi zresztą funduszami zbudo­
wali podstawy na których dziś opiera 
się K.S. Garbarnia. Sekcja piłkarska 
(grająca w klasie „C“ KZOPN-u) i ko­
larska stanowiły tę oś, około której 
obracały się wszelkie poczynania spor­
towe. W roku 1924 zmienia Lauda naz­
wę na „Garbarnię“, konsoliduje się we­
wnętrznie, aby już w następnym roku 
przejść do klasy „B“.

W roku 1926-ym po uzyskaniu tere­
nu zakłada park sportowy, w którym 
oprócz boiska piłkarskiego są już i 
korty tennisowe. Oficjalne otwarcie 
parku gier — w czasie której to uro­
czystości rozegrano zawody z Craco- 
vią — przekonało niedowiarków, że 
szczere oddanie się pewnej idei, wy­
trwałość oraz usilna, z zapałem pro­

wadzona, praca może zdziałać cuda.
Rok rozłamu zastaje Garbarnię w o- 

bozie secesjonistów, a ugoda przynosi 
bronzowym awans do klasy „A“. Teraz 
nastaje okres żmudnych wysiłków i to 
zarówno na zielonej murawie jak i na 
polu organizacyjnem, które przenoszą 
jedńak’obfity plon W- postaci miejsca 
w Lidze PZPN-u.

Niedługi żywot rokowano benjamin- 
kóWi. Eenergiczny jednak Zarząd klu­
bu, przy czynnej współpracy sportowe­
go doradcy kipt. Kroczyńskiego, zdołał 
ominąć wszelkie trudności.

W parku gier buduje się wspaniałą 
trybunę z szatniami, oraz dom klubo­
wy wraz z natryskami, których brak 
jest innym klubom krakowskim. Zaan­
gażowany trener Sedlaćek pracuje nad 
poziomem sportowym kilku drużyn pił­
karskich.

Z innych dyscyplin sportowych sek­
cja kolarska zajmuje wcale niepośled­
nie miejsce wśród klubów krakowskich, 
a nowozaloźona sekcja gier sporto­
wych, pozostająca pod kierownictwem 
p. K. Sieńkowskiego, znanego pływaka 
Cracovii, poczyniła ogromne postępy, 
a ilościowo przewyższa wiele klubów 
krakowskich.

Z pomiędzy zasłużonych dla rozwoju 
klubu działaczy wymienić należy w 
pierwszym rzędzie pp. prok. Rojta Ja-; 
na, Szczepanika i Kopkę Jana (b. kier. | 

i------------------------------------ ------  i

sekcji pilkj nożnej) — której ofiarnej 
pracy przedewszystkiem zawdzięcza 
Garbarnia swoją obecną pozycję.

Obecnie funkcjonujący Zarząd K.S. 
Garbarni, pozostający pod kierow­
nictwem prezesa p. dyr. Marjana de 
Walter-Cronecka człowieka o szerokim 
horyzoncie i ogromnie dla idei wycho­
wania fizycznego zapalonym, pozwalą 
spokojnie rpkowąć nadzieję, ;że dalszy 
rozwój tego klubu postępować będzie 
szybkim krokiem z dużą korzyścią dla 
idei sportowej.

Redakcja „Przeglądu Sportowego“ 
przyłącza się do życzeń, które Jubilat­
ka w czasie Zielonych Świąt otrzyma,

których notujemy 7 z rzutów karnych
1 jedną tylko samobójczą.

Na liście strzelców prowadzi nadal 
Kisieliński II z Wisły, zdobywca 8 bra 
тек, a dalej idą: po 7 — Herbstreioh, 
Kniota, 6 — Szerfke II, 5 — Pazurek .11, 
4 — Peterek, Włodarz, Przeździecki; 
Motylewski, Banaszkiewicz. 3 — BaU 
cer, Ciszewski, Ogrodziński. Czernik,' 
Rusiecki, Nawrot, Kossok. Drzymała,
2 — Adamek, Jung I, Kubiński, Muszyń 
ski, Koch, Smoczek, Tadeusiewicz, 
Buchwald. Lubowiecki, Malik, Reyman 
HI, Andrzejewski, Korngold, Kotkow­
ski, Reyman I, Ałaszewski i 24 graczy; 
po jednej.

Najbliższe dni przyniosą dalsze czte 
ry mecze ligowe.

W sobotę 23-go maja zmierzą się 
w stolicy Polonja z Warszawianką.

Drużyny te cechuje zażarta rywafi- ■ 
zacja. która ma przyczynę swą w fak-- 
cie, że Warszawiankę utworzyli junio* 
rzy Polonii — dziesięć lat temu.

Na gruncie ligowym autorytet klu­
bu ongi macierzystego nie został do­
tąd nigdy naruszony, gdyż Warsza­
wianka nie wygrała ani razu. Specjal­
nie trzy ostatnie spotkania wykazały 
zdecydowaną przewagę Polonji.

Dziś jednak, jak zresztą wielokrotnie . 
przedtem, mecz ten zapowiada się sen­
sacyjnie. Polonja gra na wlasnem boi­
sku, gdzie widownia lubi ją dopingo­
wać i choćby z tego tytułu uchodzić, 
może za faworyta. Warszawianka jed­
nak ma za sobą dwa rewelacyjne kolej­
ne zwycięstwa i to stawia sobotni wy- 
nik pod znakiem zapytania.

Niezwykle oryginalny przebieg mia­
ła dotychczasowa rywalizacja Wisły 
z Czarnymi, które to drużyny grać bę­
dą w niedzielę dn. 24 b. rm w Krako­
wie.

Dwa pierwsze lata ligi — to okres 
wyższości krakowian, dwa ostatnie na 
tomiast nie przyniosły im żadnego zwy 
cięstwa, a m .in. bolesną porażkę we 
Lwowie 0:4.

Jeżeli i za parę dni lwowianie uchro­
nią się od porażki, będzie to tylko po- . 
twierdzeniem jakiejś dziwnej seryjno- 
ści wyników ligowych.

Pogoń — Cracovia. Mecz ten w daw 
nych czasach był ewenementem dnia 
sportowego. Dziś znaczenie jego mocńo 
zmalało, razem z ogólnym autorytetem 
obud'wu drużyn.

Nie przeszkodzi to bynajmniej, by 
cały Lwów stawił się na widowni -i- 
obserwował zmagania zdetronizowa­
nych mistrzów Polski.

Wbrew wynikom lat ubiegłych, tym 
razem więcej szans zwycięstwa po­
siada Pogoń, niedawna pogromczyni' 
Wisły. Cracovia jednak będzie z pe­
wnością grała „va banque“ nietylko 
dla utrzymania tradycji, lecz i z powo­
du złego stanowiska w tabeli.

Na Śląsku spotka się Ruch z Ł.K.S.. 
który w ciągu czterech lat zdobył trzy 
krotnie więcej punktów i dwa газа? wię 
cej bramek.

Ostatni sezon dal wyniki krańcowo.- 
przeciwne 4:0 w W. Hajdukach i 0:5 w 
Łodzi. Również i chwila obecna wska­
zuje na chwiejność formy niedzielnych, 
rywalek, a stawianie horoskopów jest • 
niemożliwe.

Jubileusz 10-lecia Garbarni został o- nie do części sportowej, 
graniczony w związku ze śmiercią nie Poza zawodami, i...=__ _____  .. ____Poiza zawodami, żadne bankiety,
odżałowanej pamięci prezesa honoro- przyjęcia i t. d. nie będą miały miej- 
wego tego klubu Jana Goetza wyłącz sca.

Szamota dochodzi do formy
Mistrz Polski startuje m mo kontuzji

Posnań
Doroczny mecz szermierczy między 

W. K. S. z Łodzi i AZS Poznań odbył 
się w niedzielę w Poznaniu. Jako to­
warzyskie spotkanie rozegrano walki 
na florety i szpady, szablę natomiast 
zaliczono do ■ rozgrywek o mistrzo­
stwo drużynowe Polski. WKS wystą- 
P t w składzie: por. Kuźnicki, Dawid- 
czyński i Wiśniewski. AZS reprezen^ 
towali: Lange, Mniejżyński, Pośpie- 
szalski, Węclawski oraz Kazimiero- 
w'cz i Knyszewski. We florecie wy­
grał WKS 5:4, w' szpadzie AZS 5:4. 
Spotkanie w szabli zakończyło się 
zwycięstwem AZS w stosunku 7:2. Sę­
dziował fechmistrz Zagacki' i por. 
Łapiński.

Mistrzostwa kolarskie klubów poz­
nańskich, organizowane prizez POZK. 
odbyły się w niedzielę według nowego 
systemu wspólnie na jednej trasie i dy­
stansie 75 kim. Stantowało zawodni­
ków 54, «kończyło bieg 41. Wyniki są 
następuijąCe: HOP. — Faikenstein
2.14,13.2; Czarni — RegUński 2,14,25; 
Pozn. Tow. Cykl, i Mot. — Rempiński

Taris startował w Wiedniu, wyka­
zując znów świetną formę, wygrał on 
100, 200 i 400 mtr. w czasach 1:00,8, 
2:17,4 i 5:003. Doskonale się spisali 
pływacy czescy: Getreuer miał na 200 
i 400 mtr. rekordy czeskie w czasach 
2:21,2 i 5:14, Gzegka na 200 mtr. na 
piersiach miał 2:58,4. Steiner wresz­
cie pokonał na 100 mtr. w czasie 1:01,6 
— Wanniego (Węgry).

Świetne zwycięstwo Węgrów nad 
Bawarczykami w stosunku 11:5 znaj­
duje swe wytłomaczenie w słabym 
składzie Bawarów. Wyniki szczegóło­
we były następujące. Ku-binyi (W.) no­
kautuje Wortza, Enekes (W.) walczy 
na remis z Ziglairskim, Schleinkofer 
(B.) bije Szalbo na punkty, Fogas (W.) 
zwycięża Helda, a Cisar (W). — Su- 
cka. Szigeti (W.) wyipumfctowuje Mo- 
sera, Kerl (W.) — Siinga, wreszcie 
Schiller (B.) bije Körösyego.

Rekord światowy w biegu 1.000 mtr. 
ustanowiła Angielka Lunn, osiągając 
czas 3:04,4.

Körnig jest w znakomitej formtest 

bijąc Lammwrsa o 0,4 sek. Peters (Ho­
landia) skoczył wdał 733.

Ostatni czwartek przyniósł no­
wy sukces Szamocie. Polak mimo, 
że zaledwie trzy dni temu uległ 
dość poważnemu wypadkowi, zde­
cydował sie na nowy start jeszcze 
w bandażach. Dobrze to świadczy 
o psychocznym nastroju naszego 
kolarza.

Tym razem główny wyścig na 
torze miejskim-w Vincennes zgro­
madził aż 120 zawodników. Fawo­
rytem biegu był świeżo upieczony 
mistrz Paryża — Rampelberg —• 
kolarz o wybitnych uzdolnieniach. 
Szamota w swym przedbiegu przy 
chodzi jako drugi o pół koła za Kai 
zerem. Bieg ten był źle rozegrany 
taktycznie przez Polaka. Za to r.e- 
peszaź wygrywa Szamota w pięk­
nym stylu, bijać o 3 długości naj’- 
bliższego rywala (czas 13 sek.). 
Zwycięstwem tern Polak zakwali­
fikował się do półfinału.

Jak zwykle Szamota ma pecha, 
najcięższy, 

musi jechać z Rampelbergiem. W
przebiegł znowu 100 mtr. w 10,4 sek., I zwyn.e
WI« T .aimmwirM n 0.4 sek. Peters (Ho- 1 WylOSOWał рОПШЯ!

biegu tym Szamota jedzie na swej 
ulubionej 3-ciej pozycji, na ostat­
niej prostej zacięcie atakuje Ram- 
pleberga jednak bezskutecznie i 
przychodzi jako drugi o pół rowe­
ru.

Finał, jak było przewidziane, wy 
grywa mistrz Paryża — Rampel­
berg w czasie 12 i dwie piąte przed 
Urlichem, Chenvierzem i Weis­
sem.

Wynik Szamoty, zważywszy, 
że startował po niedawnym wypad 
ku i że przegnał w półfinale do 
zwycięzcy biegu, należy uważać 
za b. dobry.

Pierwsze starty mistrza Polski 
w wiosennym sezonie dowodzą, że 
w tak siln«’- konkurencji, jaka jest 
w Paryżu, trzeba go kwalifikować 
jako 4-go — 5-go jeźdźca wśród 
setek tutejszych amatorów.

Z ostatnich rezultatów wynika, 
że Szamota jest już bliski odzyska­
nia swej formy.

K- Gryźewski.

Klęska piłkarzy szkockich
Sensacje footballu zagranicznego

Legenda o wyższości plłkarstwa ska. Brytyjczyków nie rehabilituje 
..................... 1 fakt, że Anglja pokonała Beilgję w sto­

sunku 4:1, i w Brukselli bowiem rów­
nież nie zademonstrowali oni specjal­
nie dobrej gry. Również wyniki mi­
strza Anglji Arsenału w Danji i Szwe­
cji są dość blade.

Slavia zdobyła ostatecznie mistrzo­
stwo Czechosłowacji, bijąc Meteor VIII 
w stosunku 4:1, Sparta po zwycię­
stwie nad Kladnem w stosunku 6:1, za; 
pewnila sobie drugie miejsce w tabeli 
przed Bohemians i Victoria Zi-zkov.

Do półfinału mistrzostw Niemiec 
weszły poza Herthą. która wyeliminó* 
wata Fiirth 3:1, jeszcze Holstein (Ki- 
lonja) po zwycięstwie nieoczekiwanerń 
nad drużyną Hoffmana — Dresdner 
S. C. w stosunku 4:3. Do przerwy pro­
wadzili drezdeńozycy 3:1. Poza teiń 
Hamburger S. V. wyelbmioowai Eiń- 
tracht (Frankfurt), zwyciężając w sto­
sunku 2:0.

Międzypaństwowy mecz o puhar 
amatorski Europy: Austria — Czecho­
słowacja zakończył się zwycięstwem 
Austrji w stosunku 3:1, Austriacy we 
wszystkich linjach przewyższali swych 
przeciwników i prowadzą w turnieju . 
bez utraty punktu.

brytyjskiego rozwiała się chyba osta­
tecznie po zwycięstwach Francji nad 
Anglją i Austrji nad Szkocją. Uwzglę­
dniając bowiem nawet fakt, że repre­
zentacja Szkocji pozbawiona była naj­
lepszych graczy z Celticu, Rangers i 
Motherwell i ze traktowała mecz jako 
wypoczynek urlopowy, wyższość Au­
strji była tak miażdżąca, że nie ulega 
wątpliwości, że i Szkocja w pełnym 
składzie i z całym zapałem bojowym 
przegrałaby, choć może nie w stosun­
ku 0:5, Przyznają to zresztą sami 
Szkoci, którzy twierdzą jednogłośnie, 
że pilkarstwo austrjackie przewyższa 
szkockie nawet z jego najświetniej­
szego okresu.

Szkoci zademonstrowali bardzo do­
brą technikę i taktykę, ale przerażają­
ce wprost ubóstwo myśli. Austriacy 
z Gschweidlem i Sindelarem grali 
świetnie i byli zupelmemi panami boi-

A. Z. S. — Cracovia 9:5. W Krako­
wie odbył się pierwszy mecz tenniso- 
wy A.Z.S. — Cracovia 9:5. AZS wystą 
pił bez Jędrzejowskiej, Czyżowskiego i 
Konopki; Cracovia bez Andrzejewskie­
go. Na wysokości zadania stanęły u 
akademików tylko panie oraz Hurain i 
„Selim“, w Cracovii wysoką klasę za­
prezentował Liebling.

Poszczególne wyniki przedstawiają 
się następująco: (AZS na pierwszem 
miejscu) Pozowska — Blansteinowa 
6:1, 6:2, doskonała gra Pozowskiej, któ 
ra po treningu zimowym gra obecnie do 
skonale przy siatce i kończy wiele pi­
łek bezapelacyjnie. Boniecka — Mar- 
guljesowa 6:1, 6:4.

Horain — Liebling 10:8, 6.1. Najcle 
kawszy mecz spotkania. Liebling gra 
z początku doskonale, Horain ostro i 
niepewnie, tak że po kilku minutach 
Liebling prowadzi 5:01! Tu jednak Ho­
rain zmienia taktykę, stosuje długie pla 
sowane i ścięte piłki i wygrywa. Obaj 
krakowianie w dobrej formie. „Selim“ 
— Prochowski 8:6, 6:4, Popiel — Ba­
ran 1:6, 3:6. Boniecka „Selim“ — Mar- 
guljesowa Liebling 0:6, 4:6 Boniecka 
Pozowska — Marguljesowa Spritzerów 
na 6:1, 6:2.

Wilno
Najbliższe imprezy w Wilnie. W 

pierwszy dzień Zielonych Świąt Okr. 
Ośrodek W. F. organizuje meoz szkol* 
ny szermierczy Warszawa — Wilno. 
Poza tern rozegrane zostamą mecze o 
mistrzostwo klasy A w Wilnie: Lau- 
da — Makabi, Ognisko — Żaks; w Ba­
ranowiczach gra 1 pp. Leg. Na sta- . 
djonie Ośrodka rozpoczynają się mi­
strzostwa gier w siatkówoe w klasie 
A i B., druga kolejka.

W wileńskiej klasie A rozegrano na 
stępujące spotkania: 1 pp. Leg. — Ma 
kabi 3:0 (1:0). Gra żywa i ciekawa. 
Makabi bez Zajdla i Kotiowskiego II. 
Bramki strzelili — Godllewslki (2) i 
Habicki. Lauda — 73 p. p. (Baranowi ; 
cze) 6:1. Gra gości chaotyczna. Bram 
ki dla aLudy: Sokolnidki (2). Bernato­
wicz II (2). Romek j Soroko.

1
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Przed drużynowemi mistrzostwami Polski
Lwowski i Warszawski klub tennisowy kandydatami na półfinalistów

W międzyklubówych zawodach 
O■■■ mistrzostwo drużynowe Polski 
spotykali się dotychczas wszyscy 
najlepsi zawodnicy Polski, w r. b. 
jednak kilka klubów nie będzie bra 
ło udziału w tych zawodach. Prze- 
dewszystkiem zeszłoroczny finali­
sta, Legja nie zgłosił się do rozgry­
wek, wskutek czego Tłoczyński i 

• Dubieńska będą mieli znacznie wię­
cej wolnych terminów, ale z dru­
giej strony rozgrywki międzyklu- 
bowe stracą dużo na wartości. In­
na sprawa, że Legja nie ma drugie­
go zawodnika, któryby reprezen­
tował nawet średnia klasę.

Drugi b. silny klub Katowicki K. 
V. z Wittmannem i Volkmerówną 
na czele również nie bierze udzia­
łu, miałby jednak w swym okręgu 
mniejsze szanse, niż Legja w War­
szawie. Cracovia nic zgłosiła się 
tylko wskutek niedbalstwa zarzą­
du, co znowu nie pozwoli Lżeblin- 
gowi i Andrzejewskiemu zmierzyć, 
się z Horainem wzg. Foersterem.

Wobec świetnej formy Hebdy 
można uważać Lwowski K. T. źa 
jednego z najpoważniejszych fa\vo 
rytów; w okręgu swoim nić po- 

' winien L. K. T. strącić, ani jedne­
go punktu, gdyż groźny jego do­
tychczasowy przeciwnik K. T. 24 
stracił swego najlepszego gracza 
przez wystąpienie Pohorylesa. 
Czarni i Pogoń są jeszcze słabsi i 
żadnej roli nie odegrają. W War­
szawie W. L. T. K. nie ma god­
nych siebie przeciwników podob­
nie jak A. Z. S. w Poznaniu, tak że 
te dwa kluby spotkają się w grach 
międzygrupowych. Przyjmując na­
wet, że Warmiński, wygra swe 2 
gry, A. Z. S. straci łatwo 3 pozo­
stałe gry panów, a rozstrzygnięcie 
przyniosą mecze pań. Należy się 
w każdym razie liczyć ze zwycię­
stwem warszawiaków w stosun­
ku 5.2 lub 4:3.

W okręgu krakowsko - śląskim 
wyjdzie prawdopodobnie zwycię-

sko A. Z. S. Kraków, gdyż Pogoń 
katowicka straciła 75 proc, szans 
przez wystąpienie Andrzejewskie­
go. Jędrzejowska nie będzie nara­
źcie brała udziału, ale i tak Pozow- 
ska przewyższa swe przeciwnicz­
ki w okręgu. Bardzo ciekawe bę-

dzie spotkanie Foerstera z Horai- 
nem, którzy od 2 lat nie grali ze 
sobą; w grze podwójnej będzie 
grał Foerster z Kloszkiem, a Ho- 
rain prawdopodobnie z Czyżow­
skim i ten mecz zadecyduje o zwy 
cięstwie. Sokół, który łatwo pobi-

je Samson z Tarnowa nie będzie 
miał wiele do powiedzenia z Pogo­
nią Jub A. Z. Ś. Młodzi i utalento­
wani jego gracze wyniosą jednak 
niewątpliwe korzyści ze spotkania 
z bardziej rutynowanymi zawód 
nikami.

W zawodach międzygrupowych 
spotka się więc A. Z. S. lub Po­
goń z lwowskim klubem tenniso- 
wym. O ile A. Z. S. ma pewne 
szanse, to Pogoń nie ma ich wcale 
i może najwyżej zdobyć 2 punkty. 
Dwu gier pojedyńczych Hebdy i

TRENER A.Z.S. KRAKÓW
; Karle instruktor akademików krakow- 
/ , skich odbija piłkę.

JEDNA Z SENSACY.I NIEDZIELI LIGOWEJ DN. 17-go MAJA.
Moment z meczu Polonia — Czarni 5:0. Kisieliński wybiega aby chwycić piłkę przed Kochem, którego kryją Miączyński (klęczy) i Butanów,

Roslrzggniçdc XXII Konkursu Przeglądu Sportowego
Wiadomość, nadesłana przez 

inż. Mcyerhoffa, kapitana zwią­
zkowego Polsk. Z w. Tennisowe- 

■ go, rozwiązała wreszcie dręczą­
cą od paru dni zagadkę: w jakim 
stosunku Polska oficjalnie wy­
grała w Davis Cupie z Norwe- 
gją.

Wynik ten był o tyle ważny, 
że bez niego nie moglibyśmy 
przystąpić do rozstrzygnięcia 
naszego konkursu — Kto zwy­
cięży w Oslo.

na wynik meczu Polska-Norwegja w Oslo
A zagadnienie to nie było ła­

twe już choćby z tego względu, 
że zarówno wyników 5:0 dla Pol 
ski, jak i 3:2 było bez liku.

Wśród 5462-ch kuponów, na­
desłanych do nas nietylko z ca­
łej Rzplitcj, ale nawet z zagra­
nicy (p. Wierzejski z Genowy, 
Wiochy, p. Frydman z Tournai, 
Beligja i t. d.). Każde z pięciu 
możliwych rozwiązań miało po­
tężną grupę swych wyznawców.

Od 5:0 dla Polski, aż do po­
dobnego wyniku dla Norwegii 
czytelnicy typowali wszelkie re­
zultaty z wyraźną majoryzacją 
rezultatu 3:2 dla nas, względnie 
dla Norwegów.

i Los, a raczej deszcz chcial, że 
; niemal stuprocentowo pewny 
nasz triumf 5:0 zamienił się wj

się to dlatego, że Polska zrezy­
gnowała z ostatnich dwu gier 
pojedyńczych.

Na podstawie losowania, prze­
prowadzonego w obecności p. p.: 
dyr. firmy Dunlop, d-ra Załszu- 
pina, W. Trojanowskiego i L. 
Bogackiego z pośród czytelni­
ków, którzy typowali wynik 3:2 
dla Polski, los wybrał pięciu 
szczęśliwców następujących:

I p. Strubiński Stanisław, War 
szawa, Nowogrodzka 29 m. 47 
— nagroda rakieta model „Ar­
gus“ i tuzin piłek Dunlop.

II p. Richter Herman, Lwów, 
Potockiego 31 — nagroda rakie­
ta model „Courtier“ i sześć piłek

i Dunlop.
III p. Harhola Marjan, Kowel, 

1 Mickiewicza 29 — nagroda ra-

(

IV p. Zelaźniewicz W., Rawicz, 
korpus kadetów Nr. 3 
da tuzin pitek Dunlop.

V p. Her z Kazimierz, Kraków, 
•ul. Śląska 4 — nagroda 6 piłek 
Dunlop.

Nagrody wymienione rozesła­
ne zostaną według zamieszczonej 
listy bezpośerdnio przez firmę 
Dunlop.

Życzymy ich zdobywcom, aby 
służyły im dobrze i jaknajdłu- 
żej.

I
Wtorkowe posiedzenie „komisji 

trzech“ P.Z.L.A. wyznaczyło ostatecz­
nie na „święto Gracji“ do Florencji o- i 
bok Man.teufłówny, Schabińskiej i Ja­
sieńskiej również fczwauTa żawoddicz- 
kę. Jest nią BersońęWna z warszaw­
skiego Ż.A.S.S/u, którą1 na"'powtórnie
zarządzonej eliminacji osiągnęła' w dy-. 
sku znakomity wynik 36.24 mir., po- s]<romn;ejszy sukces 3:2. Stało• kieta typu „Blue Wing“. 
twierd'zając w ten sposób stałość swo-| 
jej formy.

Zawodniczki wyjeżdżają z Warsza- ; 
wy w poniedziałek o godz. 15.55 wraz ; 
z przedstawicielem P.ZjL.A. — p. Wein ■ 
tłiałem.

Przed wyjazdem do Paryża Jędrze | 
jowska wraz z Horainem pokonała Du . 
bieńską i trenera Karle w stosunku I 
6:2, 6:2. Hóraiiń przegrał z Karlem. 6:4, i 
4:6. 3:6

doubla z Navratilem Lwów nie mo 
że przegrać. Kołcz lub Navratil są 
słabsi od Foerstera wzgl. Horaina, 
lecz z drugiej strony lepsi od Czy­
żowskiego i Kloszka tak, że 4 
punkty i zwycięstwo przypadną 
L. K. T. w udziale. Chyba, żeby A. 
Z. S. wystawił Jędrzejowską do... 
gry pojedynczej panów: wtedy i 
punkt Hebdy byłby wątpliwy. 
Hebda przegrał z nią bowiem w 
meczu pokazowym w Krakowie w 
stosunku 6:8. Mimowoli nasuwa 
się porównanie, że Jędrzejowska 
zrobiła z Hebdą w jednym secie 
prawie 2 razy tyle gemów ile Niel­
sen w trzech! Ora pań jest pewna 
dla A. Z. S., jak i gra mieszana 
(w razie udziału Jędrzejowskiej), 
które to punkty do ogólnego zwy­
cięstwa wystarczyć jednak nie 
mogą.

W finale spotkają się więc 2 kiu- 
by t. j. L. K. T. i W. L. T. K., któ­
re nie mają słabych stron. Wynik 

I tego spotkania jest zupełnie nie­
możliwy do przewidzenia, gdyż 
odbędzie się on dopiero w sierpniu 
lub wrześniu, a do tego czasu for­
ma najlepszych zawodników tych 
klubów może ulec najrozmaitszym 
zmianom. Warszawa ma pewną 
przewagę w grach pań ze wzglę­
du na rutynę p. Syropowej. Moż­
liwe też, że przechyli ona szalę 
zwycięstwa na stronę swego klu­
bu.

W spotkaniu z obrońca puharu 
Łódzkim K. Ten. (czytaj: braćmi 
Stolarow) okaże się, czy hegemo­
nia ich utrzyma się i w tym roku; 
zdaje się, że nie zostanie ona prze­
łamana, gdyż wszystkie nasze, po­
zostałe najlepsze rakiety grają w

nagro-i różnych miastach; Warmiński re
1 prezentuje Poznań, Hebda—Lwów, 
Tłoczyński — Warszawę, Jędrze­
jowska — Kraków, a tylko ich 
wspólnym wysiłkiem możnaby 0,- 
siągnąć ostateczne zwycięstwo 
nad wyrównaną drużyną łódzką.

z
WARYSZEWSKI (ORZEŁ)

Belgijski Związek Piłki Nożnej po 
porozumieniu się z kon. Cłiiczewskim 
i p. Hauiptmanem postanowił zorgani-I 
■zować mecz międzypaństwowy, w dniu ‘ 
27 września lub 11 października. Or- i 
gainiizatórźy zwróciili sję. jednocześnie , 
do preizyjięnta Brukseli Маха z prośbą 
o oddanieiiajwiękśzegó isittdijóńif w" 
Europie — Heyzel na ten mecz. Jak 1 
się dowiadujemy projekt organizacji 
meczu na stadionie akceptowano. Me 
czerń tym zostanie otwarty oficjalny 
sezon piłki nożnej w Berli-nie. Wczo­
rajsze dzienniki brukselskie omawia­
jąc decyzje zanządu belg. zw. p. n. 
przyjęły ją nader przychylnie, zazna­
czając, że wybranie Polski na przeci­
wnika na początku sezonu jest bardzo 
trafne. i

Dr. Lustgarten sędziuje w najbliż-i .
szym tygodniu zawody Łotwa — Esto-lskacze w dal 655 cm. na trójmeczu 
•nja w Rydze. Makabi i Sarmatą w Warszawie.

O MISTRZOSTWO KOBIECE WARSZAWY
walczą drużyny siatkówki Z.A.S.S. i Makkabi. Zwycięstwo odniósł Ź.A.ŚS

ZWYCIĘSKA PARA POLSKA
Jerzy Stolarow i Ignacy Tłoczyński odnieśli dla Polski pierwsze zwycię­
stwo w erze podwójnej o puhar Davisa ’tern cenniejsze, że poza granicami 

kraju.

OSTATNIA ZMIANA SZTAFETY 4x400 MTR.
■na meczu wyższych uczelni w Poznaniu. Od lewej. Adamski, Zakrzewski 

(Uniw.), Piechocki, Dąbrowski (W.S.HJ.

CHM1EL, ROPA I NOWOSIELSKI
Lkkoatled-C.racoyii,-uzyskiwali:ostatnio niezłe wyniki. skaczac wdał 651, 

672 i 674 cm.

Czek

to idealn
EDLA

æenie wzmac 
cukru z od

ŚWIETNY SKOK CZERSKIEJ (CRACOVIA),
która na meczu siatkówki o mistrzostwo Krakowa z Patria ścina pilke 

nieuchronnie.
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